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NOWINY CODZIENNE 


Warszawa, wtorek 8-czarwca 1937 r. 


„GDYBY NIENAWIŚĆ 1 
DOM TYLKO JEDEN NARÓD 
JEDNAKŻE ŻYDZI NA NIEN 
ZAWSZE I OD WSZYSTKICH 
RYCH ŻYLI. PONIEWAŻ WR 
Li DO NAJRÓŻNIEJSZYCH 
ŻYŁY W KRAJACH BARDZO 
WYZNAWAŁY RELIGIE IN 


„TINNE PRAWA, PRZYCZYNY 


W ŻYDA 


CH, A NIE W NARO 
"ŻYJĄ". ad ó = 5 


=. 


WSTRĘT OKAZYWAŁ 2Y- 


„, BYŁOBY TO ZROZUMIAŁE. 


AWIŚĆ TĘ BYLI NARAŻENI 
NARODÓW WŚRÓD KTó- 
OGOWIE ŻYDÓ”  NALEŻE- 
NARODÓW, NARODY TE 
OD SIEBIE QDLEGŁYCH, 
NE, MIAŁY INNĄ KULTURĘ 
ANTYSEMITYZMU TKWIĄ 
DACH, WŚRÓD KTÓRYCH 


„Bernard Luzare 
„L'Antisćmitisme '. 


F Rok XH 


To element w o 


W procesie przeciwko morder- 
cy ś. p. wachm. Jana Bujaka Jud- 
ki Lejby Chaskielewicza wygłosił 
w _ poniedziałek przemówienie 
Prok. Zeleński. Mowa prokuratora 
druzgoczaca w swoich  przesłan- 
kach stała się powszechną sensa- 
cją, ponieważ po raz pierwszy w 
dziejach sądownictwa polskiego 
prokurator publicznie omówił sto- 
Sunek ludności żydowskiej do pań 
stwa polskiego, uznając ten sto- 
Sunek za zły, wrogi į godny potę- 
pienia, 

Rozprawa poniedziałkowa roz- 
Poczęła się o g. 9.45. Chaskielewi- 
czą wprowadzono na salę sądowa 
na kwadrans przed rozpoczęciem 
obrad sądu. Chaskielewicz jest 
wyraźnie zdenerwowany, uśmie- 
chą się często, jakby właśnie tym! 
uśmiechem chciał zapanować- nad 
herwami. Rozmawiał on dłuższy 
czas z jednym ze swoich obroń- 
tów, r 

O godz. 9.45 wchodzi sąd i pre- 
tes Posemkiewicz udziela głosu 
Drok, Żeleńskiemu, którego prze- 
mówienie słuchane było w głębo- 
kiej ciszy, i skupieniu przez całą! 
Salę, wypełnioną publicznością. W 
chwili, gdy prokurator mówił o 
Śmierci wachm. Bujaka i o hańbie 
Jaką chciał Chaskielewicz swymi 
klamstwami ściągnąć na armię 
polską, na sali widoczne było głę- 
bokie wzruszenie. 

NIE POWSZEDNIA 

- - -SPRAWA 
, Wysoki Sądzie! — rozpoczął swo- 
je przemówienie prok. Żeleński, — 
Kiedy w sobotę z ust pana prezesa 
padły sakramentalne słowa: „Zamy- 
kam przewód sądowy” — zdałem 50- 

e sprawę, że w tym procesie ukoń- 
Czene przewodu sądowego, a rozpo- 
Częcie głosu stron oznacza coś więcej 
aniżeli kiedykolwiek indziej. 

„W sprawie nin ejszej chodzi bowiem 
hie tylko o fakty, ale również i o im-| 
Ponderabilia, Trzeba sięgnąć głebiej; 
w przeszłość. Bo sprawa ta przez nie. | 
zwykle siine eche, przez dotknięcie 
najżywotniejszych problematów mie 
należy do gatunku spraw powszed- 


nich. 

& ZARZUTÓW CHÀS- 
KIELEWICZA NIE ZO- 
STAŁO NIC 

Z rzutów postawionych przez 
Chaskielewicza — mówi prokurator— 
nic dosłownie nie zostało. Apel 7 pui- 
ku ułanów wypadł dobrze. 

Jestem winien wdzięczność Trybu- 
natowi za tę natarczywość i nieustęp- 
liwość, z jaką zadawał pytania, które 
wyświetliły sprawę. Był tu wśród 
św adków niejak: Józef Wasilewski, 
anulfabeta, postac w śledztwie tajem- 
nicza, Józef Wasilewski zeznawał tu- 
taj, i wszyscy widziel śmy jak wyglą- 
dałą prawda o Bujaku, gdy zaczął ze- 
znawać. 

Powie ktoś jednak „chodziło o ob- 
Tone czci żołnierza i kolegi, może 
chciano zatać pewne rzeczy? Nie. 
Chaskielewicz opowiada przecież, że 
sześciu ludzi nurzała go w beczce, glo- 
wą na dół. Gdyby faki ten był praw- 
dziwy musiałby wyjść na jaw. Nie 
tylko Polacy, ale również Rusini i ży- 
<łzi į Niemiec, który służył w 7 p. w 
łanów — te wszysłkie cztery narodo- 
wości — stwierdziły, że w 7 pułku u- 
łanów torturowanie i dręczenie było 
nie do pomyślenia. Twierdziii zara- 
zem, że nie do pomyślenia były po- 
dobne fakty w armii polskiej. 

„Panowie sędziowie! Honor 7 p. ufa- 
Rów, honor jego Sztandaru, zdobnefo 
"Virtuti Military” sprawa ta w naj. 
mniejszym stopniu nie został narasza: 
ny.. I sztandar ten nadat wspaniale 
będzie temu pułkowi przewodził. 

a l to jest pierwsza prawda tego pro- 


Su. 
CHASKIELEWICZ 
JEST KOMUNISTA 


Prokurator przechodzi następnie do 
rozważania kwesti. jakich przekonań, 
Dolitycznych jest Chaskięlewicz. Przy- 


„Ghetto — mało, obcv element — mało 


mów.i.o żydostwie oskarżyciel Chaskielewicza 


taczając wyjątki z jego pamiętników, 
prokurator udawadnia, że Chaskiele- 
wicz był komun stą. Pisze on o kapi- 
talistycznym militaryźmie, połykają- 
cym setki istot, jak gdyby miał zwie- 
częcy żołądek, Ten żołądek — jak pi- 
szę — czekał na niego do 21 roku o- 
czywista roku życia — kiedy powoła- 


nek do armii i państwa. On stoi po 
tej drugiej stronie, 

Rodowód partyjny Chagkielewicza 
wywodzi się z Bundu i jego przybnu- 
dówek. Czy nas to jednak może ob- 
jaśnić, że Chaskielewicz słowa: „ań- 
tykapitalizm", „antymilitaryzm* i 
„druga strona“ myślał płyciej, że nie 


no Chaskieiewicza do wojska. Idąc do |można go utożsamiać z trzecią mię- 


wojska wyraża si 
łape kaptalistycznego  militaryzmu. 
Zapewnia, żegnając się z kolegami, 
że się militaryzmu nie lęka. 

— Dla Chaskielewicza polski 7-my 
pułk ułanów to apokaliptyczna bestia, 
to narzędzie znienawidzonego milita- 
ryzmu. jeżeli opowiada, że idąc de 
wojska miał zapał dla służby, to jest 
to nieprawda. Był usposobiony wrogo 
i nienawistnie do armii. 


„POWINIENEM SIE 
ZNAJDOWAĆ PO DRU- 
GIEJ STRONIE” 


Zapytuje siebie Chaskielewicz, w 
pamiętnikach, dlaczego poszedł tam, 


ę, że los jego jest w | gzynarodówką. 


TO SĄ 
CHASKIELEWICZE 


Powiedzieć „ghetto“ —— mało: Fv- 
wiedzieć „obcy element“ -— mała: To 
jest w ngóle eiement niczym z Pol- 
ska nie związany. „W Polsce miesz- 
kałem fat trzynaście, bo przedtem 
w Rosji* — a mieszkał stale w Ka- 
tuszynie: Oto jak myśli ojciec Chas- 
kielewicza. Oddzielony jest od nas zu 
peinie Kałuszyn i inne podobne Katu 
szyny w Polsce. Chaskielewicz nie 
sam jeden, nie jako jednostka, nie w 
pojedynkę szedł z takim nastrojem 


cze — nie rodzina, lecz środowisko i 


INSPIRACJA 


Oto jest przekrój Kałuszyna. Szu- 
kam odpowiedzi, co niesie z sobą czyn 
Chaskielewicza, czy to zapowiedź i 
grożba, czy to rzecz oderwana i poje: 
dyńcza? Jeżeli chodzi o mój pogląd 
wokół tej sprawy ujawniły się wyda- 
rzenia w oderwaniu nieważne, a wzię 
te razem —' zastanawiające. Może 
jest tu trochę sugestii, może to zbieg 
okoliczności. > 


CHASKIELEWICZ 
A GOLDBERG 


Ale, czyż określanie: podżeganie, 
pomoc, spisek, eprzysiężenie — to 
jedyne wyjaśnienia sprawy? Nie mo- 
żna pomijać faktu, że pomiędzy atmo 
sferą polityczną środowiska, pomię- 
dzy — mówiąc symbolicznie — pa- 
nem Goidbergiem przywódcą Bundu 
w Kafuezynie, s pomiędzy Chaskiele- 
wiczem pewna więź istniała. Jest coś 


skąd po niego przysłano? Chciano— de armii polskiej. To są Chaskielewi-. wspólnego w stosunku do armii i w 


pisze — przygotować mnie na insttu | 


ment przyszłej wojny. Dlaczego mia- 
łem być po tej atronie, atakującej 
tamtą stronę, gdzie ja powinienem 
się znajdować, -~ 
Prokurator pyta o jakiejze stronie 
myśli Chaskielewicz. Pytałem Chas- 
kielewicza — mówi prok. Żeleński — 
co robił w 1920-tym roku ,czy by? w 
Kaluszynie, gdy weszły tam wojska 
bolszewickie, Powiedział, że był. 


KAŁUSZYN W R. 1920 


Kałuszyn — przykro i wstyd po- 
wiedzieć — Kałuszyn w 1920 roku. 
to jedno z tych miasteczek — czy 
mam je nazwać polskimi? — gdzie 
wojska bolszewickie witano czerwo- 
nymi sztandarami. Opisuje te polski 
dypiomaia p. Ładoś, który jechał na 
rokowania o zawieszenie broni i wi- 
dział Kałusńryn przybrany przez miej 
scową ludność żydowską czerwonymi 
sztandarami, P. Ładoś pisze, że gdy 
wracał, czerwonych sztandarów już 
w Kałuszynie nie było. ! 


ON STOI PO DRUGIEJ 
STRONIE 


Nie ma ich i dziś, ale czy nie po- 
jawią się w razie czego? Po jakiej 
to stronie chce stanać Chaskielewicz? 
Po tej, która wywieszała wówczas 
czerwone sztandary. Oto jego stosie 


——— ZE WZI O 


Art. 1. Ustawy o powszech- 
nym obowiązku wojskowym 
brzmi: „Wojsko narodowe, 
siła zbrojna Państwa, będące 
ochroną i ostoją niepodległo- 
ści i wolności Rzeczypospoli- 
tej, po wsze czasy podlegać bę 
dzie piece Narodu". 

W ciągu ostatnich dni kil- 
ku, przed Sądem Okręgowym 
w Warszawie, toczył się pro- 
ces żyda Judki Chaskielewi- 
cza, b. ułana 7 pułku Wojsk 
Polskich, oskarżonego o skryto 
bójcze zamordowanie wach- 
mistrza swego pułku, za to, 
że jak cynicznie twierdził 
Chaskielewicz, poparty zgod- 
nym chórem prasy żydow- 
skiej, w wojsku spotykały go 
tortury, bicie i zniewagi. 


Przewód sądowy zadał kate- 
gorycznie kłam tym nikczem 
nym insynuacjom. Jednocze- 
śnie odsłonił przed społeczeń 
stwem jasno i wyraźnie praw 
dę stosunku żydów do armii 
narodowej i całą, jaskrawą 
sprzeczność jaka zachodzi po 
między literą prawa, a ży- 
ciem i rzeczywistością. 


Pogląd nasz na dopuszczal:! 


ocenie zjawisk politycznych w Polsce. 
Porzućmy słowo „podżeganie“ skoro 
jest inne słowo „inspiracja“. .. 

Prokurator cytuje sitowa Chaskiele- 
wicza o tym. że organizacje bundow* 
skie wszczepiały w dzieci nienawiść 
do dzisiejszej ,.przekłetej rzeczywisto 
ści“, W kilka dni po zabójstwie Cej- 
licha, żargonowe pismo „Dos Naje 
Wort“ pisało: „Męczeńska krew nie 
spoczywa, ona budzi i upomina się“. 
To jasna rzecz — woła prokurator— 
że ze stanowiska mego jako oskarży- 
ciela publicznego potępiam zamordo- 
wanie Cejlicha į żałuję ,że sprawcy 
nie są wykryci. Ale takie komentarze 
są karygodne. To jest posiew krwi, 
tego pisać nie wolno. 

Czy Chaskielewicz jest odpowie- 
dzialny? Czy jest on ograniczony? 
Można powiedzieć, że najłatwiej użyc 
człowieka niezupetnie zdrowego na 
umyśle, że najłatwiej inspirować wa: 
riata lub półwariata. Można powie- 
dzieć, że wariat lub półobiąkaniec źle 
zrozumiał jakąś dyskusję czy jakiś 
artykuł. Ale trzeba powiedzieć: Nie. 


Silica 


wita prezydenta Rzeczypospolitej 


BUKARESZT, 6. G 

Przed paiacem królewskim, 
powiewa majestatycznie 
polski, zajęły miejsca liczne oddziały 
wojsk rumuńskich. 4 

Na dworcu w Moszgoja w oczeki- 
waniu na pociąg specjalny, wiozący 
Pana Prezydenta R. Pa przybyli król 
Karol, książę Michał, liczni dygnita- 
rze państwowi, przedstawiciele kor: 
pusu dyplomatycznego. 

O godz. 16 na dworzec, przybrany 
bogato barwami narodowymi Polski 
i Rumunii, przybył pociąg specjalny 
Pana Prezydenta R. P. 

Pan Prezydent, minisier Beck oraz 
świta wychodzą z wagonu. Pana Pre- 
zydenta wita król Karol, a następnie 
książę Michał. Orkiestra gra polski 
hymn narodowy. Panu Prezydentowi 
zostają przedstawieni premier Tata- 
rescu, patriarcha Miron  Christea, 


gdzie | marszałkowie 
sztandar | skiej, członkowie rządu, przedstawi- 


Aseresco i 
senatu i izby 


marszałkowie 
cieje korpusu dyplomatycznego oraz 
inni dygnitarze. 


Burmistrz Bukaresztu  Donescn 
wręczą Panu Prezydentowi chleb i 


Min. Neurath 


w Białogro: zie 


BIAŁOGRÓD, 7. 6. Dziś o godz. 
11.45 wylądowały na tutejszym 
lotnisku ,2 samoloty, którymi 
przybył minister spraw | ZABT. 
Neurath z otoczeniem. 


Manifestacja przyjaźni . polsko-rumuńskiej 


UN HPRUHABA 


Presan, |sół, wygłaszając krótkie przemówie- 


nie powitałne w imieniu ludności sto 
licy. 

Po wyjścu z dworca, Pan Prezy: 
dent i król Karol zajmują miejsce w 
otwartym powozie, który rusza przez 
wice miasta, poprzedzany przez szwa 
dron honorowy gwardii. W następ- 


nym powozie zajmuje miejsce ka 
Michat. 
Wśród szpalerów wojsk, prezentu- 


jących broń, Pan Prezydent R .P, i 
król Karol przybywają do pałacu 
królewskiego o godz. 16.50. 


U wrót pałacu królewskiego nastę- 
puje uroczyste powitanie Pana Prezy 
denta przez oddziały gwardii. 


O godz. 17 Pan Prezydent R. P. 
król Karol i ks, Michał przyjmują 


defiiadę, 


ność służby żydów w armii i 
ich udziału w narodowej, poł- 
skiej sile zbrojnej — jest zna- 
ny i ustalony. 

Służba w armii narodowej 
jest zaszczytem. jest, nie tyle 
obowiązkiem, ile prawem ka- 
żdego uczciwego Polaka. Je- 
steśmy narodem zbyt wiel- 
kim i zbyt dumnym, aby nam 
potrzeba było obrońców spo- 
śród narodu obcego. Tym wię 
cej, że ten naród obcy zaszczy 
tu i przywileju — jakiego, 
przez tyle łat doznawał, usza- 
nować nie umiał. 

Morderstwo Ś. p. Bujaka — 
to nie pierwszy przejaw sto- 
sunku ludności żydowskiej 
do służby w wojsku pol- 
skim. Brak miejsca nie pazwa 
la wyliczyć tu potwornych 
cyfr statystycznych żydów de 
zerterów, żydów, przy pomo- 
cy nadużyć uchylających sie 
od słażhy, żydowskich pośred 
ników i lekarzy zawodowo 
zwalniających z poboru. Skry 
tobójczy mord dokonany 
przez Chaskiełewicza nie jest 
także odosobnionym wypad- 
kiem. Fakty takie stwierdzały 


niejędnokrotnie oficiajne ko- 
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munikaty sztabu głównego w 
czasie wojny bolszewickiej. Do 
bitnym dowodem szkodliwo- 
ści elementu żydowskiego w 
szeregach walczących, była 
również stworzenie przez gen. 
Sosnkowskiego — słynnego o- 
bozu koncentracyjnego w Ja- 
błonnie, dla żydów wydzicla- 
nych na froncie z pułków w 
roku 1920. 

Nikczemny czyn Judki Cha 
skielewicza jest w dzisiejszej 
sytuacji politycznej — charak 


terystyczny szczególnie. Jak 
ustalił przewód sądowy był 


on wynikiem atmosfery i na- 
strojów panujących w społe- 
czeństwie żydowskim, a były 
też pewne dane do twierdze- 
nia, że był on skutkiem świa- 
doimie zorganizowanego ży- 


dowsko - komunistycznego spi 


sku. 

Te fakty mają swoją jasną 
i niedwuznaczną wymowę. l 
niedwuznaczny — wypływa z 
nich wniosek: w armii pol- 
skiej nie ma miejsca dla żydów 
nie ma miejsca dla ludzi wy- 
chadzących ze środowiska, 
które zohydza mundur. które 
wydaje spośród siebie 90 


z akt 


proc. dezerterów. komunistów, 
szpiegów i zdrajców. 

Ani jeden rzeczowy argu- 
ment nie przemawia za utrzy- 
maniem obecnej sytuacji da- 
jącej żydom — swobodny do- 
stęp do armii. Nie przemawia 
za nim nawet wzgląd na li- 
czebność siły zbrojnej, wszak 
corocznie wielu młodym Po- 
lakom, nie danym jest doznać 
zaszczytu służby wojskowej i 
przechodzą do ponadkontyn- 
gentu., O szkodzie jakościo- 
wej dla armii mówić poważ- 
nie nie można. Jedyną for- 
mainą przeszkodą usunięcia 


żydów z wojska jest martwy 
przepis ustawy, wkładający, 
w myśl zbankrutowanej dok- 
tryny równości, - obowiązek 
siużby wojskowej na wszyst- 


kich obywateli kraju. 

Krew Bujaka, o której po- 
wód cywiiny, adw. Suchodol- 
ski słusznie powiedział, że 
słać się winna relikwią spra- 
wy narodowej — cięższą ma 
dla nas wagę gatunkową niż 
wszelkie doktryny razem 
wziąwszy. 

J, K-z 


ary śmierci" 


jóle z Polską nie związany” 


Chaskielewicz nie jest niepoczytalny. 
Należy się liczyć ze zdaniem  bie- 
głych, ale zanalizować je spokojnie i 
bez sugestii. 

Nie wchodzi tu w grę artykuł 
17-ty, ponieważ Chaskielewicz chory 
umysłowo nie jest. i 

Nie jesteście, pamowie sędziowie, 
związani artykułem jg-ym ani 17-ym 
(ograniczona odpowiedzialność). Je- 
|steście w tej sprawie najwyższymi 
| biegłymi. Prawodawca nie rozstrzy” 
gnat jaką wysokość kary macie wy- 
mierzyć, nawet kary śmierci nie wy- 
łączył z wypadku ograniczonej odpo- 
wiedzialności. 

Mówią biegli w konkluzji: „To 
psychopata", Gdyby sprawę dać do 
rozstrzygnięcia inteligentnemu laiko- 
wi, powiedziałby: „To neurastenik, 
dziwak, fantasta“, ale nie powiedział 
by, że to psychopata. 


WIEDZIAŁ DLACZECO 
KLAMIE 


Biegli mówią, że Chaskiełewicz opo- 
wiadai im bajeczkę o rewolwerze. On 
kłamał, wiedząc dlaczego kłamie. Eks- 
pertyza psychiatrów nie może się ©- 
stać. Chaskielewicz mówił nieprawdę 
i kłamna!, bo miał powody, bo te klam- 
stwa miały tlumaczyć jego czyn. 


ZBRODNIARZ A NIE 
CHGĆRY >` 


Chaskielewicz jest zbrodniarzem, a 
nie chorym. A jeżeli jest psychepatą. 
to psychopatią tą jest nienawiść do 
państwa polskiego, Nie miał nawet 
najmnieliszych podstaw, by zabić Bu- 
jaka, ale przez rok podtrzymywał swe 
kłamliwe potwierdzenia i bluzgał o- 
szczerstwami w armię polską. 

Ś.P. BUJAK ZGINĄŁ 

NA GŁUŻBIE 

Bujak był dobrym żołnierzem, Bu- 
jak był bez winy. Bujak zginął ugo- 
dzony z tytu. Na służbie i z powodu 
służby, W mundurze i z powodu m.% 
duru. Armia polska. choć nie była 
wojny, skrwawiła się tą, pojedyńczą 
krwią swego żołnierza, Oto jest praw- 
da Bujaka. 


RISTORYCZNY 
PROCES 


W tej sali sadowej odbyło się już 
wiele historycznych procesów: l ten 
proces jest również historyczny. Nie- 
dawno miałem zaszczyt w tej sať o- 
skarżac w meniu Rzeczypospolitej 
zabójców ministrą Rzeczypospol:'tej — 
dziś oskarżam o zabójstwo wachmi- 
strza Rzeczypospolitej. 


ZADAM RARY 
SMIERCI 


W Rzeczypospolitej demokratyczne! 
dopuszczalne są różnice Stopni i róż- 
mce rang. Ale to są stopnie funkcji i 
stepnie odpowiedziainości, Demokra- 
tyczna Rzeczpospołta nie rozróżnia 
jednak ceny życia i ceny. krwi. 

Jeżeli za Polskę zginął wachmistrz 
Bujak, jeżeli za Pusskę zginął mini- 
ster Fieracki, to jedna jest tyko mia- 
ra i ta sama musi być kara. Kara na 
miarę krzywdy za krew przelaną i za 
poczynione szkody. Żądam kary Smier: 
ci dia oskarżonego Chasksciewicza. 


ŻYDOWSKI SPISEK 


Po przemówieniu prokuratora za- 
brał głos pierwszy z powodów cywil. 
nych mec. Suchodolski, który powie- 
dział, że przychodzi żądać sprawiedili- 
wości dla Polaków ptzed polski sąd. 
Adwokat podkreślił: Że występuje nie. 
tylko jako prawnik, ale występuje 
rownież jako of.cer rezerwy 7 pułku 
ułanów, w którym siużył ś p. Bujak. 
Mec. Suchodolski kreśląc krzywdę, ja- 
kie poniosła rodzina : spoleczeństwo 
przez śmierć wachm. Ľujaka, dobre- 
go żałnierza i obywatela, udaw adnia 
zarazem, że śmierć Bujaka, była re- 
zultatem żydowskiego spisku, uknute- 
go przez Rojzemana, Hochberga, Miń- 
skiego i Rozenweinu, W spisku tym 
czynny udział wziął  Chaskieiewicz. 
Adwekat nazywa żydów wrogami 
państwa i społeczeństwa polskiego. 

Następne drugi powód cywilny 
adw. Wawrzyniak udawadniał liczny- 
mi przykładami, odczytując rozkazy 
wojskowe i wyjątki z publikacyj, że 
stosunek żydów do armii polskej był 
i jegt stale wrogi i negatywny. 
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uchar Narodów w rekach Rumunów 


Piękny sukces baron:wej v. Essen 


W dalszym ciągu międzynarodo- 
wvch zawodów  hippicznych w Ła- 
zienkach odbył się w niedziele kon- 
kurs 6 „nagrodę Polski“ (Puchar 
Nesodów). 

Zwycięstwo odniosła ekipa ru- 

*mrrńska w składzie: por. Zahci na 
koniu „Hunter“, por. Apostol na ko- 
nia „Dracustic”, . Rang na koniu 
„Delfis* i por. Tudoran ma koniu 
„Pyr”, pkt. 27 3/4. 

Drugie miejsce zajęła ekipa polska 
w składzie; rtm. Sokołowski na ko- 
niu „Zbieg 2-gi*, por. Rylke na ko- 


Str. 2 


A 


bez punktów karnych. 2 i 3 — p.|nie z poprzednich konkursów (od 1 
r emme, 4 » 5 p. a og Konie | do 8-go miejsca z każdego konkursu). 
polskie bardzo niechętnie szły do prze- Drugim będzie „Konkurs Pożegnal- 
aulę Nr. 11 (bariera nad wodą). . ny” (zwykły międzynarodowy). Par. | 
Najgorzej na tym wyszła p. Romi- | cours obejmować bedzie 16 — 18' 
szowska, która spadając z konia u- przeszkód wysok. 1,30 m., szer. 4.50 
żyła" kapieli. Silnym potłuczeniom | m.a szybkość 440 m/min. 3 

niegla również p. Skupińska, 'cały| początex zawodów o godz. 10-ej 
Szereg jeźdźców został wydzwonio- | y K 3 Za veiezcáw” i. 17 4 
ny za trzykrotne wyłamanie. a ód ARKO A 

Wyniki techniczne: 

1 py Essen na koniu „Skätt- 
man”, drugie i trzecie miejsce zdobył, 
i t p: Temme (Niemcy) na koniach Am- 
niu „Bimbuś”, mir. dypl. Lewicki na; neris” i „Tasso”, czwarte miejsce p. 
koniu „Dunkan”, kpt. Biliński najStrzeszewski na „Rysiu”, piąte miej- 
koniu „Florek-Siłacz*, pkt. 36 sce Strzeszewski na „Banzaju 2-inr', 

Trzecie miejsce zajęła ekipa Łotwy ' 6-te miejsce p. Osserowa na „Anitra”, 


Na Dynasach odbyły się iniędzyna- 
rodowe wyścigi kolarskie z udzialem 
| Francuzów, Austriaków i Łotyszów. 


w składzie: por. Ozols na „koniu 7-me miejsce p. Strzeszewski na, W biegu sprinterowskim dla gości 
„Nargus”, kpt. Karklins na koniu | „Owadzie”, 8-me miejsce p. Zabielski | na dystansie 2 okrążeń . zwyciężył la 
„Ausekiis*, por. Broks na ' koniu) na „Luksusie”, | Fourniere (Francja), czas 12:8, przed 
„Namejs“ į por. Pencis na koniu | Nicolette (Francja) o pół koła. 


DZIŚ KONKURS ZWYCIĘZCÓW 
i I POCIESZENIA 


W ostatnim dnin konkursów łazien- 


Wyścig o naramiennik Dynasów dla 
sprinterów rozegrany w, konkurencji 
jmiędzvnarodowej przyniósł zwycię- 


soii n ; stwo la Fourniere (Francja) 13 sek. 
kowskich rozegrane zostaną dwie kon | przed Moahr (Austra) i Frączkow- 


kurencje, a _ mianowicie: „Konkurs | 
Zwycięzców” im. Prezesa Towarzy- 
stwa Międz. t Kraj. Zawodów Kon- 
nych w Polsce (jest to konkurs do- 
kładności -- międzynarodowy). Do 
konkursu tego dopuszczone będą ko- 


„indelis', pkt 48. 

Indywidualnie zwyciężył por. Rang 
(Ram.) 4 pkt, drugimi był również 
Rumun por. Apostol 4 pkt. Najlepszy 
=) «dzaj rtm. Sokołowski miat g 
pkt. 

W konkursie św. Jêrzego bardzo 
łądny sukces Gdniosia p. bar. Mar- 
garetha von Essen (Szwecja), która 
tylko jedna przeszła cały parcours 


W niedzielę odbył się ostatni mecz 
w turnieju międzynarodowym między 
| mistrzem Austrii Admirą I Cracovią, 
zakończony zwycięstwem gości w 
stosunku 1:0 (1:0). Cracovia grała 
niżej swej normy, zwłaszcza w linii 


„PHILIPS 


Dwudniowe zawody tenisowe o 
drużynowe mistrzostwo _Polski 
między mistrzem Polski Pogonią Ka- 
towice a Legią w Warszawie zakoń- 
czyły-słę zwycięstwem Legii 4:3. 
| Tartowski zdecydowanie pokonał 
| th a P 
WTOREK 8 CZERWCA ŚRODA, 9 czerwca. Ró 5 6:4, 6:1. 

5.15 Pieśń „Kiedy ranne wstają| 615 Pieśń „Kiedy ranne wstają 3 
zorze”. 6.18 Gimnastyka. 7.10 Muzy- | zorze”. 6.18 Gimnastyka. 6.88 : rs 
ka (płyty). 7.15 Audycja dla poboro- |ka (płyty). 7.16 Muzyka (płyty). 
wych. 7.35 Muzyka (pł). 8.00 Au-|7.15 Audycja dla pohorowych. 7.35 
dycja dla szkół, 11.30 Audycja Gla Muzyka (płyty). 11.80 Audycja dia 
szkół: „Przygody Świerszcza”. 11.57 |szkół: „Wesoły poranek" — audycja 
Sygnał czasu i hejnał z Krakowa. |złożoną z ulubionych wierszy i me- 
12.15 „Skrzynka rolnicza“, 12.25 |lodii dzieci. 

Koncert orkiestry dętej (z Torunia). | 11.57 Sygnał czasu i hejnał z Kra- 
15.45 Wiadomości gospodarcze. 16.00 | kowa. 12.15 „Hodowla trzoćy a ek- 
Audycja dla dzieci. 16,25 Witold Lu- | sport* — pogadanka. 12.25 Koncert 
tosławski: Sonata b-moll w wykona- | Orkiestry Wileńskiej. 15.46 Wiadomo. 
niu kompozytora. 16.50 „Dwa aj ŚĆ gospodarcze. 16.00 „Gawęda © ro- 
ny metrów“ pogacanka. 17.05 | dzinie poetów" = O narolu, Stan- 
Muzyka rozrywkowa (płyty). 17.50 | sławie i Wincentym  Brzozowskich) | 


Bratek przegrał z  Tłoczyńgkim 


"79 


Gajdzianka — 


Rucharski 


Us 


Tarłowski przegrafi 


Podczas zawodów _lekkoatletycz: | 
nych w Monachium, w biegu na 800 
mtr. pierwsze miejsce zajął Polak | 
Kucharski w czasię 1:55,6 przed Aw | 
strlakiem  Eichhergerem (1:55,7) 1) 
Niemcem Dessekerem (1:56,2). 


— 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


po- | 1:6, 6:8. 


wi | k 
| 
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Chorzowie 


Pogrom Warszawianki w Łodzi 


AKS — WISŁA 4:2 ~ 
Na stadionie w Chorzowie doszło do 
bodaj najważniejszego spotkania O 
mistrzostwo ligi między AKS Cho- 
rzów i Wisłą Kraków, Mecz ten wy- 
wołał na Śląsku wielkie zaintereso- 
wanie i zgromadził około 7 tysięcy wi- 
dzów. Spotkanie to zakonczyło się 
zwycięstwem AKS 4:2 (2:0). 


Zegranica zwycięża na Dynasach 


skim (Polska). 
padli mistrz Polski Pusz 
czyk. gaa 


Handicap wygrał Moahr przed Fei- 
giem i Puszem, ~ 


Emocjonujący wyścig «a prowa: 
dzeniem motorów na dystansie 150 
okrążeń. wygrał Stromeyer (Austria), 
(leader Stefanowicz) w czasie 1,01,16 
przed Stałem (Polska) (leader Pod- 
górski) dwa okrążenia w tyle. 


W przedbiegach od- 
i Popoń- 


Admira - Cracovia 1:0 


ataku. Admira miał znaczną przewa- 
gę. Jedyną bramkę dla wiedeńczyków 
strzelił w 29 min. pierwszej połowy 
gry Schilling z winy obrony. Widzów 
6 tysięcy. 


Tłoczyński bije Tarłowskiego 


do pary Liipopówna — Tłoczyński 


Tartowski przegrał niespodziew 
z Tłoczyńskim 6:1, 6:8, 3:6. 


> 


anie 


ł 


- Miejscowi od razu przeprowadzają 
energiczny atak na bramkę Krakowa 
i juz w 2-ej minucie Piątek zdobywa 
dla AKS bramkę. W 35-ej minucie 
znów Piątek umieszcza piłkę w bram- 
ce Madeyskiego 

W drugiej połowie AKS nie gra już 
tak sprawnie W 11 min. zdobywa 
Wisła 1-szą bramkę ze strzału Artu- 
ra. W 30 minucie gospodarze podwyż- 
szają wynik 3:1 przez Pvytia, zaś w 
minutę później Piątek zdobywa 4-tą 
bramkę. W ostatniej minucie gracz 
ustala wynik dnia, zdobywając dla 
gości drugą bramkę. 
Ł K. S. — WARSZAWIANKA 5:0 

Mecz ligowy Warszawianka — Ł. 
K. S. zakończył się nieoczekiwanym, 
ale zasłużonym zwycięstwem LKS w 
stosunku 5:0 (4:0). Gra toczyła się 
żywo i na dość wysokim poziomie. W 
9-ej minucie Szczerbiński zdobywa 
pierwszą bramkę dla ŁKS. Dalsze 25 
minut Warsząwianka ma przewagę w 
polu, zawodząc jednak pod bramką. 
W 37-ej min. Lewandowski zdobywa 
drugi punki, podwyższa w minutę 
później Koczewski, a następnie w 


39-ej min. ten sam zawodnik zdoky* 
wa 4-ty punkt dia ŁKS. W 10-ej mi” 
drugiej połowy Szczerbiński usta!* 
wynik dnia ŁKS zdohywa jesze 
dwie bramki, których nie uznaje 8% 
dzia oraz nie wyzyskuje szerek* 
„murowanych“ „sytuacji podbramko” 
wych. 


POGOŃ — RUCH 2:1 


We Lwowie odbył się w niedziele 
mecz o mistrzostwo ligi pomiędzy 
mistrzem Polski Ruchem a P a 
Pogoń odniosła zwycięstwo w stosunń” 
ku 2:1 (2:0). Grę rozpoczęła drużynć 
lwowska szeregiem  huraganowyć 
ataków, zdobywając w tym okres 
całkowitą przewage. Pierwszą brań” 
kę dla iwowian zdobył Zimmer, dri” 
gr Zimmer. 

'Po przerwie gra na ogół otwaria 
przy lekkiej przewadze Pogoni. W 
czasie jednego z ataków drużyny 514 
skiej, po rzucie z rogu zdobywa Pe 
terek bramkę dla Ruchu. 


Sędziował p. Sznajder z Krakowa 
widzów około 7 tysięcy. 


Wyrównana walka automobilistów 
w raidzie dookała Polski 


W niedzielę po południu przybyły 
do Gdyni wszystkie 24 samochody, 
biorące udział w 1%ym międzynaro” 
dowym raidzie Automobilklubu Pol- 
ski. Wszystkie wozy przybyły w cza- 
sie przepisany z szybkością nie 


Witman — Bratek 2:6, 6:2, 6:3. mniejszą niż 60 kim. na godz. 


Lilpopówna — Gajdzłanka 6:4, 0:6, 
4:0. 


Tioczyński—Witman — Tarłowski j dodatnich. 


—Bratek 1:6, 4:6. 


WYŚTYWA 


--—-Noli drugi w Monachium 


W biegu na 5000 m. pierwsze miej- i 


sce zdobył niemiecki zawodnik Maks 
Syring w czasie 15:10,6. Drugie 
miejsce zajął Noji mające cezas 15:15. 
Jako trzeci przybył de mety Niemiec 


|Ostertag w czasie 15:34,8. ~ 


Aktualna pogadanka 
18.00 Przegląd finansowo = Wospo- j 
darczy. 13.13 Utwory Józefa Becce| 
(płyty). 18.50 Pogadanka aktualna. 
19.00 „Koncert życzeń“ sKEOE. 
19.15 Poleskie pieśni regionalne w 
wyk. M. Zabejdy - Sumickiego. 19.35 
Hak’ centralne Archiwum  Fonogra- 
ficzna stara się ratować pieśń iudo- 
wa?” — pogadanka. 19.45 Wiadomo- 
ści syortowe.. 20.00 „Z oper Stanisa- 
wa Moniuszki“: (Transm. do Ame- 
ryki i Niemiec); Transmisja z Wa- 
welu w Krakowie, Orkiestra Symf. P. 


turystyczna. | —szkic literacki. 16.15 Kaneart roz- | 


rywkowy w wyk. Tria Salonowege 
Rozgł. Katowickiej. 16.45 „Rolitna“ 
— odczyt. 17.00 Koncert solistów.: 
Teodora Becka Frankiewicz 
śpiew, Stefan Herman m- skrzypce. 
17.50 „Nowoczesna książka* — po- 
gadarką. 18.00 „Chwila Biura $tu- 
diów*, 18.15 Lekkie piosenki włoskie 
(płyty). 18.50 Poyadanką aktualna. 
19,00 „Płyty ala znawców. 19.60 
Wiadomości £portowe, 20.00 Koncert 
muzyki lekkiej. 20.55 Pogadanka 


$ — 


= | aktualna. 21.00 Koncert chopinowski 
R. Ewa Bandrowska - Turska — So’ wy wyk. Zb. Drzewieckiego -- forte" | dz 


Klęska tenisistów francuskich w Pracze 


W Zagrzębiu zakończony został) W Pradze zakończył się mecz teni- 

(mecz tenisowy o puchar Davisa je sowy o puchar Davisè Francja — 

| stawia — nd Prz p. te- | Czechosłowacja. 

nisiści jugosłowiańscy 4:1. e ou = > 
w Biukech kości się mecz te- | Zwyciężyli tenisiści czescy A:1. w 

nisowy o puchar Davisa Belgia — ostatnich 2 grach pojedyńczych wy- 

f Szwecja. Zwyciężyli Belgowie 3:2. grali Czesi. 


- Poznań — Niemcy Środkowe ' 1:5 


W niedzielę w obecności 5 tys. wi- 


H OSCI » |Reimann podnosi stan meczu do 2:0 
ów odbył się w Jenie międzynaro. 


Pod koniec pierwszej części gry 


pran, Aleksander Michalowski = | pian. 21.45 „Jazdą z Ziurdanką* — dowy mecz piłkarski pomiędzy repre- | jedyny dla naszej drużyny zdobywa 

aż, Janusz Popławski — tenor. 21.40 nigorcika "Adolfa Dygasińskiego | zentacją Niemiec 'Środkowych a re- Mikołajewski. h w ” 

„Jazda z Ziurdanką” — humoreska | (JT). 22.00 Muzyka taneczna. prezentacją okręgu poznańskiego. P>. 2 zę 

Adalia Dygasińskiego (I). 21.55 Mu- Zwyciężyła drużyna niemiecka 5:1 | _ Po przerwie daisze bramki dla zwy- 

zyka taneczna (płyty). WARSZAWA H. (Mokotów). (2:1). 1-szą bramkę dla drużyny nie- cięzców uzyskali Kloeren, Paul i 
WARSZAWA II (Mokotów). c Monthey. 


13.00 Koncert rozrywkowy (płyty). 
14.00 „Parę infermacyj". 14.06 Zna- 
ne tematy w różnych ujęciach (pły* 
ty). 15.00 Reportaż 3 życia. 15.15 
Koncert solistów.: Tadeusz Michało- 
więz — wiolonczela, Stanisław Pie 
czora — śpiew. 22.00 Wiadomości 
sportowe. 22.05 Muzyka lekka (pły- 
ty). 23.00 „O roli Czerwonego Krzy- 
ża" — odczyt. 23.15 Muzyka tanecz- | 


na. 


138.00 Koncert rozrywkowy 
ty). 14.00 Parę informacji. 14.05 A- 
dolf Busch w roli solisty, kamerali- 
sty i dyrygenta. 15.00 Puogadanka 
akrualna. 15.10 „życie Kulturalne 
stolicy", 15.15 Zespół Salonowy Pa- 
wła Rynasa. 22.00 Wiadomości spor- 
towe. 22.05 Muzyka lekka (płyty)- 
23.00 Dwa skecze Światopełka Kar- 
pińskiego: a) W sądzie i b) Strasz- 
ny emeryt. 23.16 Muzyka . taneczna 
(płyty). 


Notowania giełd warszawskich 


GIEŁDA PIENIĘŻNA 


Dewizy: Holandia 290.45 (sprzedaż 
291.17, kupno 289.73); Berlin isprze- 
daż 212.51, kupno 214.67); Gdańsk 
(sprzedaż 10820. kupno 99.80); Lon- 
dyn 26.07 (sprzedaż 26.14, kupno 
26.00) ; Nowy Jork 5.28 i 1/8 (sprzedaż 
3.29 i 3/8, kupno 5.26 i 7,8); N, Jork 
(kabel) 5.28 1 3/8 (sprzedaż 5.29 i 5/8,, 
kupno 5.27 i 1/8); Paryż 23.54 (sprze- 
daż 23.60, kupno 23.48); Praga 18.40 
(sprzedaż 18.45, kupno 18.35); Wie- 
deń (sprzedaż 99.20, kupno 98.80); 
Marka niem. srebrna (sprzedaż 136.40 
kupno 134.00). 

Papiery procentowe: 3 proc. poż. 
prem. inwest. |-ej em. 63.63; Ilej em. 
64,50; 3 proc. poź. prem, Inwest, £e- 
riowa i-ej em. 83.00; Il-ej em. 84.50; 
4 proc. państw. poź. prem, dolar, 38,75 
5 proz. poż. konwersyjna 5700; 6 
proc. poż. dolar. 55.00 — 54.75; kupon | 
zł. 25.57; 8 proc, L, Z, Komun. Banku 
gosp. kraj. 34.60; 7 proc. L, Z, Ko- 
mur. Banku gosp. kraj. 83,25; 8 roc, | 
l, Z. Banku roln. 94,00, 7 proc, L, Z. j 
Banku roln 83.25. L. Z. Warszawy 
Ł0.50; 5 proc, L, Z, Warszawy (1933 
r) 57.75; 5 proc. L. Z. Łodzi (1933 
r.) 52,00. 

Akcje: B. Polski 101,25 — 100,50 
16h23; Lilpop 1249 — 12.15; Stara- 
chowice 28140. 

Tendencja dla dewiz mocniejsza, 
dia pożycza: państwowych nieco mot. 
niejszy, dla listów zastawnych i akcyj 
miejednol'tą. Pożyczki delarowe w 


| mąka pszen, pastewna 


rotach prywatnych: 7 proc. poż. ślą” 
ska 49.63; 7 proc. poż. m. Warsz, (Ma 
gistrat) 48,63. 


GIEŁOA ZBOŻOWA 


Ceny rozumieja się za 100 kg. pary- 
tet wagon Warszawa, w handlu hurto- 
wym, w ładunkach wagonowych zą 
gotówkę. 


Pszenica jednolita 34.00 =- 31.50; 
pszenica zbierana 3050 -- 31.00; ży- 
to I standart 24-705 — 250%; żyto II 
st 24,50 — 24.75; Owies I standart 
25 00—25.50; owies Il st. 24.50—2540, 
jęczmień 23.00 — 23.0; groch polny 


| 23.00—24.00; wyka 2250—23.50; sera- 


déla podwójnie czysz. 23.50 — 24-50; 
seradela targowa 19,50 — 230.50. tu- 
bin nięb'eski 16.00 — 16.50; lubin żół- 
ty 16.00 — 16.50, koniczyna czerwo- 
ua sut. bez gr. kaniank: 90.00 — 
143.00; mak niebieski 7200 — 14.00, 
'Yka pszenna gat. | 44.00 — 44.50; 
mąka pszenna gat, ll 35.00 — 36.00; 
mąka pszenna gat. (i 31.25 — 32.25; 
23.15 — 24,75; 
maka żytnia gatunek pierwszy 33.00— 
33.50; mąka żytnia razowa 27.50 = 
28.00; otręby przenne gr. przem, stard, 
15.25 — 16.75, otręby pszenne miat- 
kie [5-25 — 13.75; otręby żytnie 17.50 
-—-18.00; makuchy Iniane 20.75—21.25 
makuchy CIE kde 1650 — 17.50 

Ogólny obrót 1593 ton, w tym żyta 
353 tan. Usposobienie spokojne. 


pe 


(piy- | mieckiej zdobył Paul. Wkrótce potem 


Polonia mistrzem Warszawy 


Rozegrany w Skarżysku miecz pi- 
karski o mistrzostwo klasy A okr. 
warszawskiego pomiędzy Grauatem a 


Na boisku Polonii odbyło się spot- 
kanie o mistrzostwo klasy A okr. 
warszawskiego pomiedzy Polonią a | wd ài 
Okęciem. Zwycięstwo odniosła Polo- | Zniczem z Pruszkowa, przyniósł zwy: 
nia w stosunku 3:2 (0:2). cięstwo Granatowi w stosunku 7:2 


Wiadomości gospodarcze 


żych w Warszawie: 1,20, Łódź 1,10, 
Lublin 1.05, w Poznariu za mengel 
85 gr. w Krakowie za 1 kg. 98 gr. we 
Lwowie &3 gr. 


WYWÓZ TRZODY ŻYWEJ I BITEJ 


Wywóz trzody chlewnej wyniósł 
w kwietniu r. b. pod względem wagi 
1.303.122 kg. wartości 1.197 tys. Zł. 
(wariość loco granica), — wobec 
1,692021 kg. wywiezionych w yoxu 
ubiegłym. Oabiorcami wspòñmianego 
artykułu były Austria 1.154.400 kg. 
Wtochy 370.500 kg., Niemcy 278-872 
kg. 

Ssksport bitej trzody chlewnej w 
kwietniu r. b. wyraził się cyfrą 
523.186 kg. wartości 865 tys. zł., wO- 
bec 611.381 kg. wartości 904 tys. zł. 
wyeksportowanych w analogicznym 
ckresie roku ubiegłego. Odbiorcą to 
go artykułu były % roku bieżącym 
Niemey, W kwietniu zeszłego roku 
bitą trzodę chlewna eksportowaliśmy 
do Austrii, Niemiec i Belgii. 
amen „SEO 


MLĘCZARSKO JAJCZARSKI 
RYNEK 

Ostatnio piacono za 1 kg. masła 
wyborowego I gat. loco skład tdbior- 
cy Warszawa 270, Wilno 2.40 Lu- 
blin 2.60, Równe 2.50, Poznań masło 
eksportowe 2.00, krajowa 2.60 Kra- 
ków, masło wyborowe — 2.55, Lwów 
2.50, Katowice 2,85 — 8.000. t 

W Warszawie płacono za mleko 
pelnowartościowe na miarę w półhur 
towej sprzedaży 27 gr. za 1 litr, l0- 
co sklep, w Wilnie 20, we Lwowie 19, 
w Poznąniu 19, w butelkach 22, w 
Katowiesch 15 — 16 gr. w Bydgosz- 
szy 20.. s 

W Warszawie płacono ser litêwski 
(w hurcie), zł. 1.70, ementalski 2,79 
rą 1 kg. w Krakowie ser trapistów 
1.89 edamski 1.85. salami 1.90, 
litewski 1,85, tylżycki 1,65, we Liwo- 
wie trapistów 1,70, edamski 1,3%, 
ementalski 3.00. 

W obrocie hurtowym notowano 10- 
co skład odbiorcy za 1 kg. jaj świe- 


[Za zł.2.30 pożytek i wygoda 


czytanie „ABC . Nowin Codzien- 


pożytkiem dla każdego jest 
nych". 

Wrgoda jest otrzymywanie pisma do domu rano. 
zylem dę pracy. i 

„ABC“ zgprenumerowgë można w Kantorze Àl Jerozolimskja da 
osobiście, pizemnia lub telefonicznie 7-27,33 i 6-18 38, 


przed wyj 
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Każdy z uczestniczących 24 kie- 
rowgów posiada obecnie po 401 pkt. 


Pierwszy przybył na metę w Gdy- 
aj nr. 2 Nowak na Fordzie, jadąc 
niepotrzebnie ze zbyt wysoką prze- 
ciętną ok. 80 kim. na godz. to samo 
zrobili kierowcy niemieccy na Mer- 
cedesach. Przybyli eni na pół godzi- 
rA przed czasem z maksymalną prze* 
ciętną szybkością (70 klm. na godz.) 
i czekali około pół godziny przed 
Gdynią, ponieważ nie wolno im Było 
przejechać na półętap z szybkością 

Jee” moc" gl 


Henkel przegrywa 
z de Stełanim 


W niedzielę rozpoczał się w Medio- 
lanie mecz tenisowy o puchar Wio- 
chy — Niemcy. Pe pierwszym dniu 
oR, meczu pa 1:1. g 

pierwszej grze von Cramm po- 
konał Canepele 6:1, 4:6, 6:1, 6:4. W 
drugim meczu Niemies Henkel pogrom 
ca Austina przegrał de Stefaniego w 
4 setach 3:6, 3:6, 7:5, 2:6, " 


większą niż 70 kim. na godz. za co 
groziła dyskwalifikacja. 

zę szybka jazda kosztowała 
p. Nowaka zerwanie amortyzatora 
(tylnego). Pogoda piękna, organiza” 
cja sprawna, żadnych rekiamacyj nie 
było. Na trasie wypadków nic zano” 
towano. Zalnteresowanie raidėm bar- 
dzo duże. 

Z Gdyni maszyny startowały põ- 
cząwszy od godz. 24 w kolejności, w 
jakiej przybyły do Gdyni. 

Start odbył się co minutę, tak że 
ostatni «aiodkiiń wystartówał © 
godz. 0,23. 


W.K. S. Śmigły — 


F., C. Bordeaux 3:0 


a 
Bawiąca w Wilnie piłkarska dru- 
żyna francuska F. Ç, Bordeaux, roze 
grała w niedzielę mecz ze Śmigłynw 
przegrywając 0:8, mimo że Śmi 
grął poniżej swej zwykłej formy: 
1-szą hramkę uzyskuje Śmigły z ład” 
nego strzałę Nączulskiego i wy 
ten pozostaje do przerwy. Po przęt- 
wie podanie Hajdulą obroń- 
ea drużyny Bordeaux zamienia w şa- 
mobójczą bramkę. Wynik dnia ustała 
pod koniec meczu Ozeglk. 
Zainteresowanie zawodami dość 
uze. E 1 


WZOROWA 
Dąży wybór modeli 


a i LISÓW J. UJEJ SKA Nowy Swist 29 tel. 


PRZECHOWALNIA FUTER ” 


zeróbki | reperscje 
ORECNIE TANI 


WARSZAWA 605-33 


WIADOMOŚCI Z TORU 


Zapisy na włorek 


Gon. 1. Płoty. Nagr. 1800 zł. Dyst. 
2800 m. indolence, Nieziomny, Rodin, 


Gon. 2. Sprzedaźna. Nagr. 1000 zł. 
pim- 1600 m. Minejra, Labor, Poga- 

Gon. 8. Nagr. 1800 zł. Dyst. 2100 
m. Pędzwiatr JI, Liktor, Tanew, Kion 
dike, Ircha, Sessi. 

Gon. 4. Nagr. 3000 zł. Dyst. 2400 
m. Kubań, Libretto, Habdank, Ban- 
dit, Klejnot Bychawski. 

Gon. 5 Nagr. 2400 zł. Dyst, 1600 


Wyniki 


Gen. 1. Dyst. 2400 m. Nagr. 1500 
zł. 1. Alerte, ż. Jagodziński, 2. Ney 
(8,5004, 3. Holmes (45). Wygr. w 2 
min. 43 $. o pół diug. Tot. 17.50 zł. 

Gon. 2. Dyst. 1600 m. Nagr. 1400 
zł. 1. immediata, ż. Kusznieruk, 2. 
Narocz (8,50), 3. Wrzos (28.50), 4. 
Jurand (401), 5. Nigritta (185,50), 5 
Pumpernike| (37), 7. Cadyk (154) 
Wygr. w L min. 425 g. łatwo o 7 
dł. Tot. 24,50, franc. 6, 5,50 i 6 zł. 

Gon. 3. Dyst. 1300 m. Nagr. 1600 


zł, 1. Struna, chf. Chomicz, 2. Hardies- 


se $2 3. Decobra (42), 4 Gdaii- 
szczanka (47), 5. Magnifika (42), 5 
Guerra 4170). 7. Tamiza (99,50). 


Wygr. w 1 mia 59 s. w walce © Szy- 
ję. Tot. 22,50, iranc. 7, 6 i 7,50 zł. 

Gon. 4. dyst. 3200 m. Nagr. 40.000 
zł. S 2! w Lea ie” 1 dir 
(17 „ Hory s aifeur 
(105. d Kłopot (17,50). Wygr. w 3 
min. 32 s ọ %4 dł Tot. 10, franc. 
8,50 1 10 zł, 

Gon. 5. Dyst. 1000 m. Nagr. 2200 
zł 1. Flamand, ź. Gil, 2. Favoritas 
(101,50). 3. Jaroslaw 139,50), 4. Sa 
tura (15), 5. Humor (84), 6. Moutar- 
de (38,50). Wrgr. w 1 min. 40,5 $, © 
1 dh Tot. 11 frane. 8 i 3350 zł. 

den, 6. Dysk 2199 m. nagr. 12.000 


m. Nord, Bouboule, Cylma, Iloczyn» 
| Buda, liar, Infantka, Proch. 

Gon. 6. Nagr. 8000 zł. Dyst. 3,180 
m. Iloraz, Newmarket,  PozeyGon, 
Pierwszy Konsul, Westa, Katon, Dę- 
blin, Lari Fari. 


Gon. 7. Nagr. 2.200 al. Dvst. 1.300 
m. Nur, Excałsior, Nelly, Galop, Ci- 
vun, Tanga, Korona. 

Gon. 3. Nagr. 2,000 zł, Dyst. 2.100 
m. Orawa I, Hokej, Milo, Satrapa, 
Pirandello. 


gonitw 


zł. 1. Mowura, ż. Gil, 2. Kypr 
, (19,50), 3. Jagienka II (19,503, _ 4 
l En Avant (65). 5. Isolda (12), 6. Dał 
Qż), 7. Orestea (23), 8. Hawerla 
| (166), wygr. w 2 min, 14 s. łatwo © 
3 dł Tot. 28,50, franc. 9, 13.50 i 20.50 
11. 

Gon. 7. dyst. 2200 m. nagr. 2200 
zł. 1. Tamano, ż. Gill, 3. Ozerysk 
(16,50), 3. Mata Hari (89) i Wicher 
ILI (26), 5. Dapifer (33), 6. Hamilea7 
(€7,50), T. Grawer (185,50), 8. Taiga 
(51), wygr. w 2 min. 22,5 g. o półto- 
rej dlugości. Tot, 22, franc. 1, 6,50: 


1i7 zł. 


Gon. 8. dyst. 1600 m. nagr. 1600 zł. 
1. Toffi, ż. Sauerland, 2. Kate Ferry 


(8, 3. Frejiina (138,50), 4. Night 
Brecze (121), 5. Nabok (46), 6. Ma- 
genta (117), 7. Luminata (45}- 


Wygn w i min. 41,5 s. latwo o 6 
| Tot. 28, franc: 7, 6 i 18 zł. 
Gon. 9. dyst. 2100 m. 1400 
zŁ 1. Rumaz, chł. Treba, 2. Ava 
(11,50), 3. Harcerz (48), 4. Indglence 
(21), 5. Bibus (48), 6. Sława (17), k 
Marlena (384,50). Wygr. w 2 min. ZU 
ia. łatwo o 2,5 db Tot. 48, franc, 
7112,50 zt. 


nagr. 


12,50, 
. 


mał 
~ 
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PRZEMIANY 
ROSYJSKIE 


Bez względu na takie czy inne| 
ustosunkowanie się do wypadków | 


odgrywających się za naszym: 


wschodnim Kkordonem, musimy 
stwierdzić, że człowiek, który 
obecnie kieruje sowiecką maszy- 
ną państwową, z żelazną konse- 
kwencją tępi ludzi, którzy wywo” 
łali przewrót bolszewicki. Przed 
rokiem zaledwie rozpoczą! swą tę- 
picielską akcję i dziś jesteśmy 
świadkami zmian, które na po- 
czątku 1936 r. wydawałyby się 
fantastycznym  rojeniom. Wszy- 
stkie najpotężniejsze filary ko- 
munizmu zostały zniszczone. Sy- 
stem irwa jeszcze, ale czy długo 
potrwa? Czy poszczególne punk- 
ty programu komunistycznego 
nie będą kolejno ogłaszane za he- 
rezje i skazywane na zagładę, jak 
to się już stało z twórcami sy- 
stemu. 

Stalin jest świetnym taktykiem 
i tylko temu zawdzięcza swe im- 
ponujące zwycięstwo. W podwład 
nych sobie szeregach starych bol- 
szewików wyłapuje wciąż mniej- 
szość skazaną na zagładę — zaw- 
sze mniejszość — i zgniata ją 
przy pomocy większości Gdy ją 
zniszczy, szuka z kolei nowych 
ofiar, które będa stanowiły z ko- 
lei mniejszość.. (b. g.). 


NIE WOLNO 
TOLEROWAĆ 
Sejm śląski uchwalił rozciąg: 


z Paryż w maju 

Korespondent paryski „ABC* nad- 
syła nam bardzo ciekawą korespon- 
dencję o rządach Bluma i fołksfrontu 
wę Francji. Ze względu na rozmiary, 
czielimy ją na dwie części. " 

Na określenie widowiska, które 
się od roku rozgrywa na ziemiach 
uroczej Francji z nieodpartą siłą 
narzuca się jedna jedyna nazzya 
„Kiereńszczyzna". Słowo, zbyt; 
trudne dla francuskiego ucha, 
więc gallicki umysł, lubujący się. 
w zwięzłych treściwych  defini- 
cjach dziejowych, wydarzeń za- 
stąpił je innymi: „Expórience 
Blum". 


DOŚWIADCZENIE Z BLUMEM 


Rozpoczęło się ono w pierw- 
szych dniach maja r. z. gdy nowe 
wybory przyniosły oczekiwane 
zwycięstwo socjalistów i komuni- 
stów. Zwycięstwo to nie miało by 
większych rezultatów praktycz- 
nych, gdyby nie sukurs radyka- 
łów, oddaniem 3111 głosów na 
rzecz fołksirontowej koalicji umo- 
| żHwiających utworzenie obecne- 
! go gabinetu. 


ł 


Narodziny jego witał ryk rado- 


ści socjał-komuny i co ciekawsze |nie z Biumem". Wręc 


niezmiernie przychylne pełne za- 
chęty i nadziei ustosunkowanie 
się elementów centrowych i t. zw. 
umiarkowanych. Powołanie do 


Kłamstwo,“ 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


zniszczyć 


l. 
` 


machem cały swój majątek. Ry-|ród francuski“ — trwałą ostwję ła 
sunek raziłby pewnie pozorną du i pokoju światowego, na bucha 
niekonsekwencją niejednego z by- jące płomieniem nienawiści ogni-: 


ID 


walców toru mokotowskiego. Bo sko, rozniecić mające nowy oza bezkannoscii i demagogią przywód no. 


jakże „człowiek z ludu“, opatrzo-. wony „Welt-oktober". 

ny przysłowiowym zdrowym roz-| - 7 wydarzeń ostatnich dni pełne 
sądkiem, mógłby grać na podobną my garściami czerpać można przy- 
wywłokę. Jeśli się jednak zważy, kłady na umotywowanie tak su- 
że we Francji na tory wyścigowe rowego osądu o rocznej działal- 


Fhodzą jcdynie t Zw. „WYŻSZE WAT ności żydowskiego premiera fran- ; 
jstwy”, a przeciętny ludek grywa cuskiego narodu. 
|; 


i stawia legalnie (dzięki umiesz-. 
czonym w każdej niemal knajpie | 
i kawiarni odpowiednim apara-, 
tom), na konie, których nie zna i czywiście niedoszłe, zwycięstwo 
przeważnie nigdy nie ogląda, spę- proletariatu nad międzynarodo- 


UPOKORZENIE 


kiem woniejącego anyżkiem Per- wszechna, nazwana niedawno 
na, to karykatura nabiera całej słą Campinschi przywódcę moral- 
swej tragicznej wymowy 1 znacze- nie i faktycznie za pow stanie 
DIA m a folksfrontu odpowiedzialnych ra- 

Dziś pv ruku doświadczeń oka- qykałów. Inaugurował ją wpraw- 


nietylko przegrał stawkę, ale i po- sznie przejeżdżając wzdłuż długie 
mylił się zasadniczo, przypuszcza _goszpaleru pawilonów dokoło któ 
jąc, że to on dokonywa ciekawego rych starannie usunięto na prze- 
doświadczenia z czerwonym pre-' ciąg oficjalnej ceremonii, drew- 
mierem, „Expérience Blum” to niane rusztowania, za olbrzymimi 
nie znaczy wcale, jak powszech- płachtami  trójkolorowymi « flag, 
|nie przypuszczano  „doświadcze-, wwstydliwie kryjąc nie wykończone 
z przeciwnie. mury i Ściany. Ale za to jedynym 
SYSTEM „SANACJI“ pawilonem, do wnętrza którego 
FOŁKSFRONTOWEJ wkroczył, by wysłuchać oficjal- 
nych mów, był słynny Grand Pa- 

To poprostu eksperyment wy 


moralizacja i nienawiść 


podniesione do godności systemu 
Jak „tołksfront” usiłuje 


Na pierwszym miejscu idzie 0- 


dzając cza3 gonitw nad kielisz- wym faszyzmem“ za Wystawa Po, 


nat'a czy utrwalonego aniliną wi-' Humiliation nationale" przez po 


zuje gię że Jacques Bonhomme dzie 24 maja prez. Lebrun pośpie-! 


; j A > is, wykończo ô rzewi- 
nąć ustawę ograniczającą ubój władzy dotychczasowego wieczne-! konywany na żywym ciele = Him ki gd pot ia hania 


rytualny na teren Górnego Ślą- 
ska. W praktyce doprowadzi to do 
skasowania uboju rytualnego w 
szeregu miejscowości śląskich. 
Jest to więc dalszy etap na dro- 
dze do całkowitej likwidacji tej 
hańby, jaką jest ubój rytualny na 
terenie Rzeczypospolitej. 

Na tym etapie nie wolno skoń: 
czyć. Ustawa winna być jak naj- 
szybciej znowelizowana 1 ubój 
rytualny winien zostać całkowi- 
cie zakazany. 

Zwyczaje żydowskie sprzeczne 
s naszym. poczuciem moralnym 


nie mogą być tolerowane na tere» 


nie Polski. ~ 
oavagDgaz ZOPOBPACZNUNZNOWUSONENOSEEŁ 


Gramy tylko w kolekturach : 
: chrześcijańskich 


i CHLEWINSKA JADWIGA, Mazo- 
wiscka 14. 


DZIERŻANOWSKI J. N. Świat 64 
— Freta 5 — Gniezno — Chrob- 


rego 2- 


DZIEWULSKI J. Krak. Przedm. 9. 
Marszałkowska 95. 


GRUBIŃSKA MARIA 
Królewska 7 m. 7. 


L HAŁADEJOWA p. f „Szukasz » 
Szczęścia — Wstąp na chwilę”. » 
Centrala: Warszawa N. Świat» 
68. Oddziały: Krak. Przedm. 87,: 
N. Świat 30, Marszałkowska 86, 
Chłodna 68. 


L HORODYSKA i S-ka, „ALJOT”, 5 
Senatorska 37. Konto PKO 10297 : 


LANGER JULIAN Marszałkowska > 
121. Dworzec Główny i Średni- » 
Wolska 13, Targowa 46,» 


a 
> 
>| 
v 


cowy, , 
Poznań Mielżyńskiego 21. Konto 
PKO 1667. 


„POD BIAŁYM SŁONIEM” Brac- 
ka 9, tel. 711-56. 


go opozycjonisty i wciągnięcie do go narodu dla celów najbardziej! 
akcji, wyrażając się sanacyjnie, sprzecznych z jego interesem | 
„państwowotwórczej” najbardziej | przez czerwonego Lejbę i 50 ży- 
skrajnych elementów, stawało się | dów, na najważniejsze stanowiska 
w oczach ogółu niema) Francuzów |w administracji państwowej mia- 
ciekawym eksperymentem, który; nowanych w ciągu rocznych rzą- 
„może się uda, a jeśli zawiedzie to| dów fołkfrontu (Imienną ich li- 
skutki te łatwo będzie załagodzić | stę z podaniem zajmowanych pla- 
w myśl stałych prawideł gry par-|cówek ogłosił niedawno w Action 
lamentarnej odpowiednią  refor-| Francaise Ch. Maurras). To sta- 
mą większości. lotem biegło łe systematyczne niszczenie wszy- 
przez Francję nowe bon mot |stkiego, co jest we Francji wiel- 
| „śzpórience Blum", a stan umy-|kie, zdrowe, narodowe i naprawdę 
słów i zarazem realną istotę rze-| francuskie. Fałąz, kłamstwo i o- 
czy, najlepiej oddawała popular- | błuda demoralizacja i nienawiść 


chudzoną i zabiedzoną szkapę ż To wielki wysiłek garści świado- 
| napisem „Blum“, na którą siedzą-| mych swego celu jednostek i tłu- 
cym przy kawiarnianym stoliku, mu otumanionych, bezmyślnych 
Jacques -Bonhomme czy inny doktrynerów, zamieniających „ten 
| M. Durand stawiał za jednym za- stary, katolicki, gallo-rzymski na- 
[= 


Profesorowie wzywają 


do udzizłu w pielgrzymce 


Profesorowie wszystkich szkół | przyznają się do katolickiego 
wyższych na terenie Rzeczypos-| światopoglądu i chcą do niego 
i politej wydali odezwę, w której| dostosować całe swe życie zarów 
| wzywają profesorów, docentów, | no prywatne, jak i publiczne, 
|adiunktów i asystentów szkół| niech jak najliczniej dadzą temu 
| wyższych aby wzięli udział w| wyraz przed majestatem  Królo- 
pielgrzymce nauczycielstwa pol-| wej Korony Polskiej". 

E dnia 24 czerwca. Odezwę podpisalo 40 profeso- 


l 
i 


„Niech wszyscy, którzy szcze-| rów z Krakowa, Lublina, Lwowa, 


rze, otwarcie i bez zastrzeżeń! Poznania, Warszawy i Wilna. 


0 odzżydzen 


Ba. karykatura, wyobrażającą,wY* podniesione do godności systemu. |. 


je stanu lekarski 


dzianym terminie, na wielką wy- 
stawę powszechną roku pańskie- 


|80 1880. Kompromitację wysta- | 


Francję! 


wowa przypisać należy wyłącznie 
niedołęstwu sfer kierowniczych + 
demoralizacji rozzuchwalonych 


i ców. Ale prasa fołksfrontowa usi-| 
łowała przypisać niepowodzenie 
faszystowskiemu  sabotażowi, a 
gdy to się nie udało, tłumaczy je 

„niechęcią robotników do termino- 

i wego wykonania dzieła, którego 

zakończenie pozbawiało ich jedno 

cześnie źródła zarobków. Typowy 
argument, w którym notoryczny 
nałóg do ratowania kłamstwem 

(własnej kompromitacji, łączy się 

z przekonaniem o możliwości swo- 

bodnego wmawiania w bezkrytycz 
nych czyteiników czy wyborców, 

' najbardziej paradoksalnych | 

głupstw. 


| 


CZERWONE ESKADRY 
=—= LOTNICZE 


Tak np. od pewnego czasu czer- 
wone lotnicze eskadry hiszpańskie 
lądują na lotniskach w Tuluzie i 
w Peau, skąd po zaopatrzeniu się 
w benzynę i po dokonaniu koniecz 
nych napraw przez fachowych me 
chaników francuskich, wracają 
na front. W Humanite czy w Po- 
pulaire nazywa się to niewinnie 
„przypadkowym zmyleniem drogi 
z powodu mgły”. Ale najlepszych 
przykładów fołksfrontowej obłu- 
dy i zakłamania dostarczyły nie- 
dawno uroczystości ku czci Joan- 
ny d'Arc. 

I. 
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WALKA Z PŁOTAMI 


Warszawa ma teraz nową 
zabawę. Starostwa rozpoczęły 
teraz energiczną i bezpardo- 
nową walkę o pomalowanie 
wszystkich płotów na zielo- 


Str. 


R 


z 


Wprawdzie złośliwi tłwier- 
dzą, że główną przyczyną wy 
brania tego koloru jest ło, że 
ostatnio na płotach pojawiły 
się napisy zieloną kredką. W 


' związku z tym podobno na 


przyszłość będzie używana 
kredka amarantowa, która się 
bardzo dobrze odznacza na 
zielonym płocie. Mam więc na 
dzieję, że za jakieś dwa tygod 
nie wszystkie płoty będą pacy 
kowane na amarantowo. Ach, 
jak to będzie ślicznie! 

Walka z parkanami jest pro 
wadzona w dziwny sposób. 
Najpierw kazano parkany po 
malować na zielono. Tak np. 
było na ul Szczęśliwickiej. 
Później przyjechał p. Staro- 
sła. i zauważył, że deski są 
wpoprzek, a nie pionowo. Po 
licja wzięła się energicznie do 
dzieła i w przeciągu kilkuna- 
stu minut z płotu została tyl- 
ko kupa desek. Ciekawe jed- 
nakże, dlaczego wykazujący 
lak wielką energię (å la Sta- 
woj) p. starosta nie kazał u- 
przednio budować  parkanu 
w układzie pionowym. Pokazy 
wanie później siły, jest bądź 
co bądź narażanie na pewien 


| 


koszt niezawsze zamożnych 
właścicieli nieruchomości. 
(Zast.). 


ZNANA SOL MORSZYNYBAM jest także w sprzedaży 


w paczkach na jednorazowe przeczyszczenie. Cena 20 gr. Ządać w aptekach i składach aptecznych. 
[i ZEE ME 1 EE TRZE PWOADAORECE | 


żydzi 


` (k) żydzi, którzy ostatnio pła- 
kali przechodzą do denuncjacyj 
i gróżb. 


Świeżo nawróceni 
łegaliści 


A więc żydowska „5 rano“ 


pisze: 


„ABC, nie wierząc snać w skw- 
teczność swoich wywodów publicy- 
stycznych, przechodzi do uproszczo- 
nych form agitacji politycznej, do 
tak zwanych „szlag-wortów” — ha- 
Na szerokość całej pierwszej 
kolumny ABC zamieszcza taki szlak 
Wort: „Odebrać żydom prawa poli- 
tyczne”! Apetyt przychodzi z jedze- 
niem: skoro dotychczas piawo nie 
zakazało drukowania  Ohydnych 
paszkwili j oszczerstw, potwornych 
podjudzań i gloryfikacyj zbrodni, 

dy tylko były kierowane przeciw 

ydom, raożna przypuszczać, że pra 


CJ C 


Naczelna Izba Lekarska 


ROLAŃSKI J. Al. Jerozolimskie 22 
Podczas obrad Naczelnej lzby 
SZYLER ANTONI, Bracka 10,; Lekarskiej, dr. Wieliński z Po- 
tel 3.01-57. znania, złożył wniosek treści na- 
TARKOWSKI W. Marszałkowska ; | stępującej: 
68, handei win. „Mając na uwadze tak ważny cej, 


.adaanabioarunasĄKRA sasz KKETZARAŁLRAAGZNUTUWRAUUZGRRYOLDZWAŁHAGASKZS ARNE GE 


jak obronność kraju, państwo polskie 
musi być zainteresowane, by posiada- 
ło kadry lekarskie o zupełnie wyraź: 


THIEME GREULICH i ŚCIGAL- 
SKI, Krakowskie Przedmieście 9, 


1 _ tel. 2.95-18 nym charakterze e ge i dlate- 
CJ : go Naczelna Izbą Lekarską uważa, że 
| |pogose waj A. N. Świat 19 należałoby powiększyć liczbę stu- 


5 1 mi dentów - Polaków na wydziałach le- 
Ge a 60, karskich Uniwersytetu, którzy mogli- 


PKO Nr. 1886. by z czasem zająć stanowisko, zaję- 
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Fałszywy pogrom w Łucku 
Bezrobotni strajkują, a żydzi drżą 


(0d włesnego koresp.) 


Wskutek strajku rozeszła się po mie- 
ście niczym nieuzasadniona: pogloska, 
kujący mają rzucić się na skle- 


kont. 


JJ JT ZTYPPYTTEELIJ 


Na tle ekonomicznym wybuchł 
strajk bezrobotnych zatrudnionych na |$ í 
robotach publicznych w Łucku. Straj- | że strajkując, - 
kujący domagają się 6-dniowego ty-|py żydowskie. Wobec czego źydzi 
godnia pracy za wynagrodzeniem |byli przerażeni. W jednej z karczem 
dziennym 3 zł. 20 gr. Dotychczasowy |żydowskich przy ul. Berka „Josielewi- 
zarobek bezrobotnych tygodniowo ,cza trzej podchmieleni goście podczas 
wynosił 6 zł. 46 gr, Strajk trwa już jtargu przy płaceniu rachunku, potrą- 
od tygodnia. Policja interweniowała |cili żydówkę. Żydówka "podniosła 
przy pomocy sSikawek i usunęła krzyk i żydzi z setek straganów w 
strajkujących, którzy oblegali gmach |pobliżu karczmy zaalarmowali Staro- 
Urzędu Wojewódzkiego. Kilka osób |stwo o rzekomym pogromie, Przybył 
zostało zatrzymanych. Strajk trwa i |oddział policji konnej, który miał 
przebieg jego jest zupelnie spokojny. | kłopot z odszukaniem rzekomych po- 
Miejscowe biuro Pośrednictwa Pracy | gromców. Straganiarze - skiepikarze 
ogłosiło, iż poszukiwani są Bezrobot- | żydowscy tłumnie wylegii na ulicę i 
ni do pracy w kamieniolomach w po- dopytywali się ze strąchem, czy już 
wiecie Sarneńskim i  Kostopolgkim. | sie rozpoczeła? 


te przez zawodową inteligencję nie 
polską*. 

W dalszym ciągu w uzasadnie 
niu tego wniosku. dr. Wieliński 
stwierdza. że byłoby rzeczą gro- 
żną dla bezpieczeństwa państwa, 
gdyby na wypadek wojny, oficer 
ski korpus sanitarny składał się 
w znakomitej większości z ele- 
mentu niepolskiego. 

Polityka zawodowa stanu lekar 
skiego — mówi wniosek — po- 
winna iść „w kierunku ścisłego 
przestrzegania przyjmowania 
studentów na wydziały lekarskie 
w procentowym stosunku mniej- 
szości do ogółu ludności. Studen 
tom Polakom na wydziałach le- 
karskich należy udostępnić w 
szerszej mierze korzystanie ze 
stypendiów dla ułatwienia odby- 
cia studiów. 

Wniosek ten został zgłoszony 
jako poprawka do wniosku Na- 
czelnej Izby Lekarskiej w spra- 
wie zwiększenia liczby lekarzy w 


W MIŃSKU MAZ. 


zaprenumerować „A BC“ można 
u p. Mieczysława Kojro 
uL Warszawska 97 


przeciwko nostryfikacji dyplomów zagranicznych 


Polsce. W głosowaniu wniosek 
ten upadł niestety, uzyskując 18 
głosów przeciw 28. 

W wyniku obrad uchwalono 
wniosek zarządu N. I. L, w któ- 
rym uznaje się konieczność po- 
większenia liczby lekarzy, jednak 
że z utrzymaniem tego w grani- 
cach odpowiadających naturalne 
mu przyrostowi ludności. Uzna- 
no również konieczność zwiększe- 
nia sum w budżecie państwa i sa 
morządu przeznaczonych na cele 
związane z ochroną zdrowia pu- 
blicznego i rozbudową szpitalnie- 
twa. 

Naczelna Izba Lekarska na 
wniosek d-ra Węgrzynowskiege 
ze Lwowa wypowiedziała się prze 
ciwko nostryfikacji dyplomów za 
granicznych. Jak wiadomo znacz 
na liczba lekarzy, żydów kończy 
studia za granicą, a następnie 
przyjeżdża do Polski, nostryfiku 
jąc swoje dyplomy. 

Na zakończenie obrad N. IL. L 
uchwaliła wprowadzić w poszcze 
gólnych izbach kartoteki narodo- 
wościowe. Wniosek ten jest bar- 
dzo doniosły z uwagi na to, że w 
ten sposób będziemy mogli otrzy 
mać nareszcie dokładną statysty 
kę zażydzenia stanu lekarskiego. 


Centralna giełda polityczna. 
Obawa przed młodym pokoleniem 


wo nadal będzie „pobłażiiwe” dla 
tego rodzaju akcji, będącej w wy: 
raźnej sprzeczności z konstytucją. 
Konstytucja bronł woiności słowa i 
myśli politycznej, ale zarazem broni 
obywateli przed bandytyzmem %0- 
wa i zamachem, występującym w fot- 
mie myśli politycznej. „„Hasło* ABC 
jest nawoływaniem do obalenia. kon- 
stytucji. Sądzimy, że nie tylko my 
widzieliśmy to „hasełko”. 
A więc gewalt policja! „ABC“ 
| nawołuje do obalenia  konstytu- 
cji. Zapytujemy tylko pracowni- 
ków z Żydowskiej „5 rano“, czy 
nie znają przepisów konstytucji, 
' które przewidują sposoby zmia- 
,ny konstytucji. 
| I jeszcze jedno pytanie: odkąd 
„żydzi, ci wieczni rewolucjoniści, 
stali się takimi legalistami? 


| Grożą komunizmem 
Następnie „5 rano“ zaczyna 
grozić: 

„Głoszenie podobnych hasel mo- 
że jednak się okazać niemniej nit- 
bezpieczne dla ich autorów, niż dla 
żydów. Wystarczy tylko, by w kra- 
ju przyjęła się zasada pozbawiania 
praw politycznych  niewygodnei z 
tych czy innych względów katego- 
ri obywateli, aby ta zasada stala 
się powszechna i była stosowana 
wobec każdorazowych  przeciwni- 
ków politycznych przez tych, którzy 
będa „na górze”. ! 
Wiemy, wiemy. Takie wypadki 

' miały miejsce w Rosji, przecież 
(wszyscy przeciwnicy żydów Z0- 
(stali Ipozbawieni praw politycz- 
' nych. Czy więc „5 rano“ dyskret- 
nie nie grozi nam komunizmem ? 


Erak zdecydowanej woli 

zargonowy „Moment“ skarży 
się na brak zdecydowanej woli w 
stosunku do młodzieży: 

„Gdyby istniała zdecydowana 
wola ukończenia z tą anarchia — 
można by to łatwo osiągnąć, Trzeba 
by było tylko opowiedzieć młodzie- 
ży prawdziwe zdarzenie i pukrótce 
powiedzieć jej prawdę. W jaki spo- 
sób ją vgłupiono. To nie po raz 

EZR | ZZ OOW O 


Zaślubiny 


W sobotę w kościele katedra! 
nym Św. Jana w Warszawie odbył 
się obrzęd zaślubin znanej dzia- 
łaczki byłego O. W. P. i b. O. N. 
R. p. Waierii Staniszewskiej, z 
red. Jerzym Koryckim, członkiem 
naszej redakcji, kierownikiem 
działu sportowego „ABC“, byłym 
więźniem Berezy. Redakcja skła- 
da młodej parze serdeczne życze- 
nia szczęścia. 


i 


| 
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pierwszy, kiedy wyrwańo miodentu 
akademikowi cyrkiel z ręki i wci: 
śnięto kastet. | wystarczy jedso 
słuszne, serdeczne siowo, aby miò- 
dzież rzuciła kasiety i zwróciła się 
do sinusów i cosinusów. Ale także 
słowo jeszcze nie zostało powiedzfa 
ne.. A młodzież jest ym, | niż pew- 
ne, że to co ōna czyni, jest czystą 
inwestycją i prawdziwym dzielem 
ionierskim. 
to ma zdaniem żydów powie- 
dzieć to cudowne słowo? I czy ży- 
dzi się choć przez chwilę łudzą 
że stosunek do żydów młodego 
pokoienia, to jedynie skutek zrę- 
cznej propagandy. 


Młodzież w roli swzta 

Aie czytajmy dalej. Dowiemy 
się o co żydom właściwie chodzi. 
„Moment“ pisze: 

A co jest jeszcze gorsze — to, że 
ta ogłupiona i uwiedziona młodzież 
stała się pewnego rodzaju pośred- 
nikiem, swatem między . partiami, 
kierunkami politycznymi i spclecz- 
nymi myślami. kiedy rozmaite kie- 
runki chcą jedno o drugiej coś po- 
wiedzieć złe albo przyjemne śiowo, 
chcą mówić do młodzieży. Kiedy 
chcą zawrzeć pokój — próbują oni 
uczynić to jako arbitrzy. Chcą wal- 
czyć. podburzają oni jedna  mtło- 
dzież przeciwko drugiej. I w len 
sposób gniazdo anarclii i rozbicia 
stało się centralną gielda polityki 
w kraju. I można sobie wyrbrazić 
do jakiego zła we wszystkich ak- 
cjach politycznyci: dodrowadziła ta 

giełda. 

Żydzi woleliby niewątpliwie, 
żeby w Polsce doszło do wojny 
domowej, a jak ognia boją się 
tego, by młodsze pokolenia, do- 
brze zorientowane w sprawie ży 
dowskiej wywarło decydujący 
wpływ na życie polityczne Polski, 
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Kurhany 


wczesnchistoryczne 
w Kartuzach 

7 ramienia Muzeum Miejskiego 
w Toruniu przybyła na tereny 
leśnictwa w Kartuzach naukowa 
ekspedycja wykopaliskowa, celem 
dokonania Ścisłych badań trzech 
kurhanów wczesnohisitorycznych, 
odkrytych przed niedawnym cza- 
sem. 
o u a o U a i —— | um amocij 


W KUTNIE 


zaprenumerować „ABC” można 
u p. E. Lewandowskiego 
(Kiosk gazetowy) 
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Mąż łapany na lass 


Sluby pod eskorią żaniiarmów 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


Oryginaine obyczaje brazylijskie 


Niewątpliwie i w Brazylii zdarzają 
Się małżeństwa z miości lub dla in- 
teresu — tak samo jak i w Europie 
ale bez porównania częściej małżeń- 
stwa są kojarzone pod lufami rewoł- 
werów i ostrzami sztyletów. 

Rewołwer i nóż w rękach jednego 
z członków rodziny decyduje o mał- 
żeństwie wtedy gdy młoda dziewczy- 
na pragnie wyjść za mąż za upatrzo- 
ną ofiarę i oświadczy, że taki to a: ta- 
ki męzczyzna  „skompromitowai” ją 
swymi zalotami. « 


NIEBEZPIECZNE ODWIEDZINY 


Najgorszym _ niebezpieczeństwem 
dia kawalerów na całym terytorium 
Brazylii jest to, że nigdy nie wiedzą 
kiedy i w jakich warunkach ekscen- 
tryczna Brazylianka chce być „skom- 
promitowana* i co należy uważać za | 
ową komprom.tację. Wystarczy wi-! 
zyta w domu rodziców panny i przy- 
padkowe spoikanie jej na ulicy, 
zresztą zwykle w towarzystwie ciot- 
ki albo brata — aby los nieszczęsne- 
go kawalera był przesądzony. Oj- 
ciec, brat, szwagier albo wuj „uwie- 
dz'.nej" zgłasza się nazajutrz do 
„rikczemnego uwodziciela” i zas adł- 
szy wygodnie z minę p rura powia- 
da: | 

— Coisa muito seria! 

Jest to bardzo zty znak. Gdyby 
choqziło o zaciągnięcie pożyczki, al- 
bo ubicie jakiegoś interesu, pierw- | 
sze słowa rozmowy brzmiały by w! 
najgorszym razie: | 

— Coisa muito impertante! 

Już po kilku słowach brzmi alter- 
natywa: „Ożenisz się z dziewczyną, 
albo będzie źle!“ Nie jest to bynaj- 
mniej czcza groźba i nieszczęsny ' 
„uwodziciel * wie co go czeka. Jeżeli 
ożenisz się — masz naszą przyjaźń 
i solidarną pomoc całej rodizny. Bę- 
dzie się do ciebe mowło per „wy” 
— w przeciwnym razie: „Strzeż się | 
ty!“ Te dwa słówka: „wy“ i „ty“ o- 
znaczają — małżeństwo albo zem- 
stę. Najczęściej ofiara wybiera pierw 
Ze. 


POLICJA W ROLI SWATÓW 
W Brazylii rolę sawatów odgrywają 
nie tylko rodzice i krewni panny, ale 
również i policja. Jeżeli jakaś młoda 
dziewczyna zawiadomi policję, że 
nprz. senor Alonzo uwiódł ją, oskar- i 
żonego natychmiast wzywają do ko- 
misariatu.- O ile nie potrafi on udo- 
wodnić swego alibi — a udowodnić 
je w stosunkach brazylijskich jest 
rzeczą nieomal n.emożliwą — wow- 
czas musi ożenić się, albo ...idzie do 
ciężkiego więzienia na dziesięć lat. 
Chyba, że zeznania dziewczyny są 
zbyt mgliste i najwidoczniej niepraw 
« cziwe — w tym wypadku jedynie 
słabnie nieco presja organów poli- 
cyjnych, i, jeżeli rzekomy winowaj- 
ca urodził się pod wyjątkowo szczę- 
ślhwą gwiazdą to cała awantura może 
skończyć się dla niego paromiesięcz- 
nym aresztem prewencyjnym i k.lkoma 
wyb tymi zębami. W przeciwnym wy* 
padku musi wybierać między wielo- 
letnim więzieniem, a bezterminowym 
małżeństwem, gdyż w Brazylii roz- 
wody nie są znane. 


SKARGA MŁODEJ DZIEWCZYNY 


i 
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Pewnego razu w jednym z miaste-|w pow. poznańskim. 


JACEK BRZEZINA 


TOWARZYSZ NR. 103 


POWIEŚĆ 


Na teczce czerwonym atramentem wykaligrafowany był 


napis: „Towarzysz nr. 103 


— Więc to jest pańska żona? 


— Powiedziałem już, sir! 


— I towarzysza nr. 103 zastrzelił pan w Rudbacb? 


Tak jest, sir! 


— Pan kłamie! — spokojnie wycedził pułkownik. 
— Nie, sir. Towarzysza nr. 103 zgładziłem w Rudbach. 


Daję na ta słowo dżentelmena! 


— Wobec tego nie jest pan dżentelmenem! Towarzysz nr. 


103 stoi tutaj przede mną! 


— Przed panem, sir, stoi moja żona! 


W drzwiach stanęło dwóch 


pułkownika, lecz ten po chwili namysłu lekkim skinieniem 
głowy odprawił ich z powrotem. Spojrzał na Gooda i jego 


„żonę*. Ujrzał wpite w siebie, 
fiołkowych oczu. 
Chrząknął. 


— Niech pani usiądzie. Porozmawiamy spokojnie! 

Chwilę milczeli wszyscy troje, wreszcie pułkownik odez- 
wał się zwracając się do kobiety. i 

— Może pani będzie łaskawa wyjaśnić, w jaki to sposób 
można się rozdwoić... zmienić osobowość?... 

Good chciał coś powiedzieć. lecz powsirzyniany 


czym gestem pułkownika. 


| tabene, był przyjacielem 


'czono ostatnio legendarne drzwi 


czek brazylijskich zdarzył się taki WY 
padek: Młoaa siedemnastoletnia dzie! z równowagi. 

wczyna, córka bogatego- plantatora |» — Jak panu nie wstyd jeszcze dy- 
przybiegła do komisariatu domaga- | skutować o pańskim bezecnym uczyn 
jąc się widzenia z szefem, który, no- ku. Wiazę, że honor dziewe:yny nic 
jej ojca. nie znaczy dla takiego nikszemmika. 
Opowiedziała mu, zalewając się łzami | — Ależ ja wogóle nie wiem o co 
że uwiódł ją niejaki Armandino, asy- chodzi. Ja raz rozmawiałem z tą pa- 
stent aptekarski i nie chce ratować nią podczas świątecznego jarmarku, 
jej honoru przez małżeństwo. Szef | potem przeszliśmy się przed domem jej 
policji nakazał natychmiast sprowa- | ojca, a wczoraj ona wezwała mnie do 
dzić winowajcę na posterunek. - Nie. siebie. żebym wyjął pieskowi cierń z 
upłynęło dziesięciu minut, gdy do łapki. Jednak kiedy przysze.lłem z 
gabinetu wepchnięto  kolbami biea- instrumentami nie mogliśmy znaleść 
nego pomocnika aptekarskiego, tego pieska i przez parę minut roz- 


X y „ e'ha , | maw aliśmy o pogodzie. To wszyst- 
— Nie lubię dużo mówić! Będzie ucza o 


pan „gnić w więzieniu tak długo, do- 
pók! pan nie ożen: się z Senior.tą Lui- 
zą. ż 


Komisarz przerwał mi, 
ze złości: 

— Nie chcę nawet słyszeć 0 pat- 

Armandino osłupiał patrząc aa ko- skich nikczemnych wyczynach. Pro- 
misarza i pretendentkę do swej reli. szę wybierać: małżeństwo albo wie- 
Nie śmiało spytał o co właściwie cho- zienie, chociaż najwłaściwiej byłoby 


czerwony 


dzi. To już wyprowadziło komisarza, tokiemu łotrowi palnąc w ien. 


Młodzieniec poprosił o parę minut 
do namysłu. Nie mia! rodziców, bra- 
cia mieszkali gdzieś aż w Rio Orare 
de do Sul. Któż by mógł go wyba- 
wić z takiej opresji. 

— Dobrze, ożenię się « Senoritą, 
ale teraz proszę mnie zwolnić. 

— O, nie gołąbku! Najpierw pój- 
dziemy do urzędu stanu cywilnego 
w Cartorio i wtedy dopiero cię zwol- 
nię. c» 

Panna, komisarz ! Armando pod 
eskortą czterech żandarmów udal: 
się do Cartorio de Paz i w kwadians 
później młodzi byli już po ślubie. 
Komisarz złożył życzenia młodej pa- 
rze, po czym oddalił się wraz z 
eskortą. 

„Tak wygląda małżeństwo z miłośc? 
w Brazylii. i 

r (b. g.) 


Niecka z epoki żelaznej 


| popielnice z epoki brązu 
Nowe znaieziska w Biskupinie 


ma uchwytami. Zachowała się do- 
brze połowa niecki. W  nieckach 
tych „zarabiano”* prawdopodobnie 
ciasto. Tuż obok niecki leżał czer- 
mi ulicy na wklęsłą nieckę zrobio- pak gliniany. Niecka ta jest jedy- 
ną z jednego kawałka drzewa, nym przedmiotem tego rodzaju na 
długości 47 cm. szer. 26 cm. z dwo | naszych ziemiach pochodzących z 


W czasie odsłaniania na prze- 
strzeni 300 m. kw. dolnych części 
trzech domów i dwóch ulic poprze 
cznych, natrafiono między belka. 


Praca i kultura wsi 
O.warcie wystawy w Liskowie 


rującej  liskowskiej spółdzielni 
mleczarskiej, stowarzyszenia rol- 
niczo - handlowego lub kasy im. 
Stefczyka. Dział oświaty — po- 
cząwszy od szkolnictwa powszech- 
nego, a skończywszy na zawodo” 
wd-< rzemieślniczo =, rolniczym 
również związany będzie ściśle z 
istniejącymi w Liskowie rozmai- 
tego typu szkołami. 

W ten sposób Lisków, obok 40 
pawilonów wystawowych,- stano- 
wić będzie sam eksponat — nie- 
wiele jest bowiem podobnych o- 
środków pracy oświatowo - Spo- 
łecznej i gospodarczej jak w Li- 
skowie. 

Wszyscy, którzy chcą jechać na wy- 
stawę liskowską winn: zgłosić się do 
najbliższej stacji kolejowej lub qele- 
gatury Ligi Poperania Turystyki przy 
odnośnej dyrekcji PKP. ew. do wła- 
ściwego wydziału powiatowego, gdzie 
otrzymają Szczegołowe informacje o 
termin e wyjazdu pociągu popularne- 
go, koszcie przejazdu i t. d. Komitet 
wystawy ze swej strony poczynił 
wszelkie ułatwien a organizacyjne, jak 
przejazdy autobusami od stacji Opa- 
tówka do Liskowa, tanie popularne 
wyżywienie 1 noclegi. Lsków może 
codziennie przyjąć k.lka tysięcy gości 
bez obawy œo braki w wyżyw.eniu, 
noclegów łub lokomocji. rs 

Zgłoszenia wycieczek przyjmuje 
spółdzielnia turystyczno ~- wypoczyn- 
kowa „Gromada” — Warszawa, Wa- 
recka Ila, która przyjęła na siebie 
całą stronę organizacyjną. } 


Wystawa „Praca i kultura wsi“, 
której otwarcie nastąpiło dziś w 
Liskowie różni się zasadniczo od 
dotychczas urządzanych wystaw 
rolniczych. Wystawa ta kładzie 
akcent na elementy moralne — 
kulturę i pracę wsi polskiej. Dla- 
tego też w Liskowie, zamiast po- 
jedyńczych wystawców — znaj- 
dziemy zespoły ideowe. » 

W działe rolniczym na plan 
pierwszy wybijają się instytucje 
naukowe i społeczne. Wszystkie 
działy i zagadnienia spółdzielczo” 
ści, której Lisków jest wzorowym 
ośrodkiem znajdą na wystawie 
swe odzwietciadlenie zarówno w 
cyfrach i wykresach, oraz przy 
pracy w postaci Świetnie prospe- 
nom: WN" "| W "i 


Legendarne drzwi 
pierwszej świątyni 
chrześcijańskiej 


w Poisce 


W schronisku na Ostrowiu Led 
nickim pod Gnieznem umiesz- 


z pierwszej w Polsce świątyni 
chrześcijańskiej, które przez diu- 
gie lata znajdowały się w koście- 
le parafialnym w Pobiedziskach 
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Ta 


stąpiła? 


uratował! 
— Dlaczego? 


ludzi. Spojrzeli pytająco na 


niemal błagalne spojrzenie 


plan 


z. ROZSZ RACE ZĘ 
- A A O, | — 


— I jak się pani uratowała? 


— ów Polak, to Borowski? 


stanow- — Tak! 


wczesnej epoki żelaznej z lat oko- 
ło 700 — 400 przed Chryst. 


CIEKAWE OZDOBY 


Poza tym w dniach ostatnich 
znaleziono kilka zdobionych szpil 
z brązu, z tych jedną dług. 22 cm. 
kilka paciorków z bursztynu, pra- 
widła z kory do sieci, kilka przed- 
miotów kościanych, rogowych, wę 
dzidło rogowe, sporo form odlew- 
niczych do przedmiotów brązo- 
wych, naszyjnik brązowy, małe 
naczynko w kształcie ptaszka, o- 
raz kilka naczyń grafitowanych i 
inkrustowanych. 


POPIELNICE GLINIANE 

W pobliżu miejsca prac ekspe- 
dycji biskupińskiej na wzniesie- 
niu piaszczystym wna granicy 
dlewa i Żnina, na głębokości 
cm. wykopano w Piaśnicy popi 
nicę głinianą oraz kubek gliniany, 
pochodzący z grobu ciałopalnego 
z końca epoki brązowej z lat oko- 
ło 800 przed Chryst. Znaleziskiem 
zaopiekował się inż. powiat. p. Go 
liński, który ofiarował popielnicę 
ekspedycji wykopaliskowej U. P. 
w Biskupinie, drugie naczynie o- 
trzymała ekspedycja od p. Nie- 
wiadomskiego z Podgórzyna. 


900-iecie soboru 
św. Zoti w Kijowie 


W roku bieżącym mija 900 lat 
od powstania jednego z najpięk- 
niejszych zabytków budownictwa 
bizantyjskiego — kościoła św. 
Zofii w Kijowie. Od 8 lat prowa- 
dzone s53 na terenie soboru bada- 
nia naukowe i prace restauracyj- 
ne. Niedawno odkryto m. in. na 
ścianach soboru piękne freski z 
XI wieku oraz posadzki mozaiko- 
we. 


— Nie pana pytam, lecz pańską żonę! 
Podsunął jej z galanterią papierosy. Skinęła głową. Złote 
, włosy na chwilę rozsypały się jej na czole. i 

— Cóż mogę panu powiedzieć, sir” To samo chyba, co 
mój mąż! Towarzysz nr. 103 został zgładzony w Rudbach! 

— Ach, tak! Zaczynam rozumieć. Został zgładzony, a na 
jego miejsce pojawiła się pani — żona majora Gooda! 

! 


— Czy można wiedzieć, dlaczego taka metamorfoza na- 


Uśmiech wykwitł na bladych policzkach pani Good. 

— Kochaliśmy się wielką, gorącą miłością! Czy pan my- 
śli, sir, że Dick mógłby zastrzelić z zimną krwią ukochaną 
kobietę? Nie! On zastrzelił tylko towarzysza nr. 103, a mnie 


— Bo wiedział, że tylko w ten sposób uratuje mnie z rąk 
goniących mnie czekistów! To był jedyny sposób ocalenia — 
dał im do zrozumienia, że przestałam egzystować! 

— Więc to tak! Czy pani wiedziała o tym planie? 

— Do ostatniej chwili nie byłam w nic wtajemniczona. 
Do ostatniej chwili myślałam, że idę na śmierć, że mój uko- 
chany mąż jest podłym graczem, niegodnym żadnego głę- 
bszego uczucia. Nie powiedział mi nic, bojąc się, że zdradzę 
przed kimkolwiek, że przez to mogę zgubić siebie! 


— Na pustyni czekał na nas nasz znajomy Polak z samo- 
chodem. W dwóch słowach Dick powiedział mi, o co chodzi, 
wsiadłam do samochodu. on strzelił, zabijając ostatnie wid- 
mo towarzysza nr. 103, no — i jestem tutaj! 


— Ten sam, który zabił Einhorna? 


D teatru o teutrze 
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W puwodzi barw i meledii 


TEATR LETNI: „KRÓL WŁó- 
CZĘGÓW*, KOMEDIA MUZYCZ- 
NA W 4 AKTACH B. HOOKERA 
W. H. POSTA. MUZYKA FRIM- 
MLA. 

Muzyka, śpiew, ruch, barwa i świa- 
tło — oto główne elementy tego wi- 
dowiska. Słowo schodzi na plan dal- 
szy: Scena teatru zmenia się w sce- 
nę operetki. Bo też i sam temat sztuki 
bardziej nadaje się do tibretta opero- 
wego, niż do wypełnienia czterech 
(dlaczego nie trzech?) aktów komedii. 

Romantyczne przygody poety - włó- 
częgi Franciszka Villona nie straciły 
nię ze swej poezji w typowo amery- 
kańskim ujęciu. Środow sko włóczę- 
gów i apaszów, zapełniających szynki 
i oberże Paryża, ma wprawdzie pew- 
ne cechy gangsterskie, niemniej jednak 
odmaiowane jest w żywych barwach, 
wyraziście, prawdziwie. Autorzy na- 
dali mu nawet pewne cechy dodatn e, 
pokazując, że uczucia i porywy tych 
ludzi z bruku bywają piękne, a na- 
wet bohaterskie. 

Możnaby mieć pewne zastrzeżenia 
co do rodzaju humoru jakim posługu- 
ja się nekiedy autorzy. Całość jednak, 
dzięki użyciu różnorodnych postaci 
komizmu, bawi serdecznie. W ogóle 
„Król wióczęgów” wywołuje u pub- 
liczności reakcję rzadko w teatrach 
warszawsk ch obserwowaną. Publicz- 
ność nietylko serdecznie się śmieje z 
zabawnych perypetyj Tabarina, czy 
mistrza seremonii, Oliviera, ale także 
wzrusza młym liryzmem uczuć Villo- 
na, czy rozkochanej damy, Katarzyny 
de Vauxcelles. Piękne, barwne deko- 
racje i (co dość niezwykłe), reżyseria 
poszczególnych scen są gorąco okla- 
skiwane przy podniesionej  kurtynie. 
Reakcja publiczności jest tym bardziej 
szczera i spontaniczna, że widownię 
ze sceną łączy kontakt najściślejszy. 
Świetnie bawi sę publiczność, ale 
również bawi się cały zespół aktorski 
dzięki swobodzie jaką autorzy zosta- 
wili wykonawcom. Ze sceny płyną fa- 


le szczerej, żywiołowej i naturalnej 
radości, śmiechu, przeplatane miłymi 
melodiami, pełnych liryzmu piosenek, 
płynie powódź barw i światła, płynie 
rytm plastycznie malowanych scen 
ruchowych. Być może, iż dynam ka i 
wyrazistość widowiska zyskałaby na 
jego skróceniu, niemniej iędnak jest 
jej dosyć, aby wypełm.ć długie cztery 
akty. > . y 

Na pochwałę zasłużyli wszyscy, A 
w.ęc reżyser Warnecki, któremu udało 
się bardzo szczęśliwie 1 zręcznie shar- 
monizować te wielorak e elementy sce- 
niczne, jakimi operują autorzy kome- 
dii A więc dalej cały zespół aktorski, 
który w swe role wkłada tyle spenta- 
nicznej wprost ochoty, a przede 
wszystkm Władysław Grabowski, 
świetny, pełen subtelnego artyzmu od- 
twórca Ludw.ka XI, janina Brochwi- 
czówna zachwycająca w roli Katarzy- 
ny de Vauxcelles. Dysponuje ona ,w 
równym stopniu pełną wdzięku urodą, 
miłym głosem i... gracją w noszeniu 
ładnych strojów. Dob esław Damięcki, 
odtwórca roli Villona był jak zwykłe 
pełen młodzieńczej werwy i aktorskie- 
go temperamentu. Serdeczny śmiech 
budziła dobra para: Znicz (Tabarin) 
i Skoneczny  (m:strz ceremonii). 
Hanna Brzezińska (Huguette) i ja- 
nina Macherska (Margot, oberżystka) 
zagrały swe role z dużą wyrazistością. 
Dużym plusem widowiska jest śpiew 
Jerzego Czaplick ego, świetnego te- 
nora. W innych rolach wystąpili, zy* 
skując uznanie publiczności: Wie- 
rzejska, Borowy, Kordowski, Norski, 
Ślaski, Kielarskt i Rygier. Elektownie 
też wypadły wstawki taneczne w wy- 
konaniu zespołu  Hryniewieckiej i 
Brattówny. Świetną, doskonale skom= 
ponowaną oprawę dekoracyjną dał 
Stanisław Jarocki, a opracowanie mu- 
zyczne Tadeusz Syg etyński. 

„Król Włóczęgów” to przedstawie- 
nie, które teatrowi Letniemu udało się 
w całej pelni. 

Stanisław Grzelecki. 


Kwiecień, maj i czerwiec 
to kwartał szczęścia 


Według statystyki, jaką opubli; sze odpowiedzi, zaznaczył, że ten 
kował urząd stanu cywilnego w |ostatni wzgląd nacechowany u- 


Wiedniu najruchliwszym okresem 
dwietańja małżeństw jest' wio” 
snafrMieslące kwietiefi, maj jj częz 
wiec stanowią maksymalne nasi- 
lenie ślubów. Gdy jeszcze przed 
kilku laty większość małżeństw 
stawała przed ołtarzem w święta 
Bożego Narodzenia lub na Wiel- 
kanoc, to już ostatnio w Austrii 
zaznaczyła się tendencja na ko- 
rzyść wiosny. W samym Wiedniu 
przez miesiące kwiecień i maj 
zawarto 300 ślubów więcej niż 
w roku ubiegłym. 

Jeden z dzienników zorganizo” 
wał wobec tego znamiennego fak- 
tu odwracania się od tradycji oj- 
ców ankietę wśród młodzieńców. 
Młode pary tak motywowały swo- 
ją decyzję: Wiosna stanowi dla 
nas rocznicę naszego poznania. 
W spełnym rozkwicie przyrody 
śluby nasze otrzymują radosne 
ramy słońca i pogody, jaka jest 
tak rzadkim objawem grudnia lub 
wczesnej wiosny. Poślubna po- 
dróż urządzona przez nas do pod 
miejskich osiedli i wiosek pochła- 
nia minimalne koszta i wydatki. 
Dziennik, który ogłosił powyż- 


tylitaryzmem  zaważył - zapewne 
na decyzji młodych zakochanych 
par małżeńskich, t 


' 


Przywrócen e 

h storycznzgo nap su 
na pomniku 
Żółkiewskiego 


Sumptem korpusu oficerskiego 
i podoficerskiego pułku strzelców 
konnych im. hetmana wielkiego k 
ronnego Stanisława Żółkiewskiego 
wżŻótkwi został przywrócony na 
pomniku hetmana Żółkiewskiego 
w kolegiacie napis łaciński ,„Mo- 
schorum Tarynno canto et eorum 
Monarchia dominata‘ („Po pojma- 
niu cara moskiewskiego i ujarz- 
mieniu jego państwa“). Napis ten 
został usunięty przez rząd austria 
cki w epoce metternichowskiej i 
litery zastąpione kropkami. 

Odsłonięcie napisu odbyło się w 
ramach święta pułkowego i nada- 
nia mu imienia wielkiego hetma- 
na. 


— Tak! Żyd podsłuchał scenę sądu nade mną i chciał być 
świadkiem egzekucji, lecz Borowski nie dopuścił do tego! 

Pułkownik nie spuszczał oczu z Joan. 

— Więc pani przypuszcza, że z chwilą, gdy towarzysz nr. 
103 został zabity, my nie mamy już do niego żadnych pre- 
tensji? Że pozwolimy na to, by człowiek pozostający na na- 
szej służbie wiązał się z osobą, która kiedyś była na służbie 


sowieckiej? 


— Pan, sir, myśli, że przyszłam 


tutaj tłumaczyć się, 


usprawiedliwiać? Myli się pan—podniosła dumnie głowę. 
Pułkownik zmarszczył brwi, szerpiąc nerwowo wąs. 
— Więc po co pani tu jest, 


wadził? 


po co panią mąż tu przypro- 


— Nikt mnie nie przyprowadził! Jestem tu po to, by po- 
kazać wam, że towarzysz nr. 103 naprawdę przestał egzy- 


stować owej nocy! 
— Jak pani to zrobi? 
Uśmiechnęła się. 


— Może pan pułkownik będzie łaskaw zawołać tutaj swo- 


jego sekretarza? 


W parę chwil później przed biurkiem pułkownika stanął 
elegancki jak zwykle John Gunther. 


— Pan sobie życzy, sir? 


— Ta pani chciałaby z panem porozmawiać — 


wnik wskazał Joan. 


pułko- 


Zdziwiony wzrok sekretarza prześlizgnął się po męskim 
ubraniu nieznajomej, zatrzymał się dłużej na złotych wło- 


sach, fiołkowych oczach... 


— Jak się macie, towarzyszu Saszo Gawriłowicz! Dobrych 


parę lat nie widzieliśmy się! — Głos Joan 


po rosyjsku był pozornie 
jakaś złowieszcza nuta. 


przemawiającej 


swobodny, lecz brzmiała w nim 


(D. a n.). 
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CZERWIEC 


WTOREK 


Dziś św. Maksyma 
Jutro św. Pryma i Felicji 
Nomi E 10 EACE 


TEATR WIELKI: 
Dinu Badescu. . 
TEATR NARODOWY: Dziś „Kor- których zdrowie w ten sposób jest | poniżej II-go gatunku, Geski podło- 


„Turandot” z 


tarr I Lady”. 

TEATR POLSKI: Dzis „Cezar i 
człowiek* A. Nowaczynskiego. 
TEATR MAŁY: „treuda 

knów« Cwojdzińskiego. 
TEATR LETNI: Dziś „Król włó- 
częgów* z Brochwiczówną, Czapiice 
kim, Zniczem. I 
TEATR NOWY: Dziś komedia „WO 
na kobieta” Salacrou. 
TEATR KAMEFALNY; 
Bofbec i jego mąż”. 
TEATR MALICKIEJ: Dziś 
Kitty } wielka polityka”. 
TEATR H.15 (Śniadeckich 5): Ope 
tetka Ahrzhama „Wiktoria i jej hu- 
zar” » L Halama, WI Walterem * in. 
ROSYJSKIE STUDIO DRAMA- 
TYCZNE: (Nawy Świat 19) Czecho- 
wa „Wujaszek Wania”. Sztuka ta gra 
na będzie do 77 b. m. 
p z Wire zp - RÓ 


Wzrost wkładów 
w P. K. O. 


W maju, podobnie jak we wszyst- 
kich miesiącach bieżącego roku, wkła- 
dy oszczędnościowe w P. K. O. wyka- 
zują znaczny wzrożt. Wzrost ten wy- 
nosił za ostatni miesąc 9,3 miln. zlo- 
tych, tak, że ogólna suma wkładów 
oszczędnościowych na koniec maja 
wynosi 704,6 milionów zł. a 

Równolegle ze wzrostem wkładów 
zwiększyła się także liczba książe- 
częk oszczędnościowych. W ciągu ma- 
ja otwarto 49,836 nowych książeczek, 
dzięki czemu ogólna liczba książer 
czek wynosiła w końcu mesiąca 
2.51 1.082. r 

Wzrost sumy wkładów od poeczątkų 
roku bieżącego wynosi 41,7 miln. zł., 
zaś liczby książeczek — 280.962: 


Ferie jetnie 
w sądach 


Z dniem i lipca zawieszone beda 
rozprawy na okres 2-u miesięcy w 
Najwyższym Trybunale Administra- 
cyjnym i w Trybunale Inwalidzkim 
z powodu feryj letnich. Po raz pierw» 
szy w rb. wprowadzone będą również 
od lipca ferie letnie w sąduwnietwie 


teoria 


„Mecenas 


„Mała 


Łarząd Miejski w Łamościu wybu- 
dował drewnianą szkołę powszerch- 
ną. Koszt budowy wyniósł około 
8U.600 zł. i fundusz ten w części był 
zasilany przez „Tow. Popierania Bu- 
dowy szkół Powszechnych”. Tego ro- 
dzaju notatka odrazu nasuwa pyta- 
[nie dlaczego drewniana szkoła kosz- 


` |towała aż 80.000 zł.? Jeżeli istotnie 


wynosi tyle koszt jej budowy, to wo- 
j bec tego jaki to musi być wspaniały 
i bucynek * 

Tymczasem „*spaniały” budynek, 
po upływie niecałego roku nie nadaje 
się zupełnie do użytku. Zgniłe i zmur 
szałe drzewo, jakiego użyto do budo- 
wy, pokryło się grzybem, wydziela- 
jącym zabójcze wyziewy į niepozwa” 
lającym poprostu przebywać w sa- 
lach szkolnych. W tych warunkach 


bardzo poważnie zagrożone. 

Sprawa ta stanie się najzupełniej 
zrozumiała jeżeli wejrzymy za jej 
kulisy. 

Na budowę szkoły ogłoszono prze- 
targ | początkowo buaowe do wyko- 
nania otrzymał fachowy przedsiębior 
ca chrześcijański p. Dziuba. Najnie- 
spodziewaniej jednak, dzięki osobi- 
stej znajomości z burmistrzem Zamo- 
ścia Michałem Wazowskim, budowie 
powierzono żydowi Kiwie Hercowi. 

Jak żyd przystąpił do wykonania 
tej pracy świadczy najlepiej obecny 


muszą przebywać uczące sie dzieci, | 


Pozatym komisja stwierdziła iż za- 
siniałe deski są mokre, przeto nie 
mogą być pozostawione gdyż grożg 
zagrzybieniem całego budynku. 

A równócześnie, komisja kolauda- 
cyjna oóbierając robntę, uznała iż 
kierownik budowy arch. T. Zaremba 
wywiązał się ze swego zadania nale- 
Życie i tym samym komisja udziela 
jmu absolutorium z kierownictna i 
|podziękowanie za solidny nadzór te- 
| chniczny. 

Oględziny budowy dokonane przez 
zgdziego śledczego 5. 0. w Zamościu 
|w 1986 r. z udziałem biegłego arch. 
H. Paprockiego wykazały: w balach 
w ścianach dziełowych i zewnetrz- 
nych oflisy i sęki z murszem, Spró- 
chniałe, w więźbie dachowej szalów- 
' ka dachu wykonana jest z desek w 
dużym stopniu zesiniałych, kategorii 


l 


|gowe są nadmiernie sękata i niezdro- 
we sęki pocdpadały. 

l znowuż rzecz nieprawdopodobna 
|i niczym nie wytłumaczalna. Arch. 
H. Paprocki stwierdza w swej opinii 
iż ker. T. Zaremba przestrzegał bu- 
„dowy w dostatecznej mierze i dbał o 
interesy miasta. 

Jednakże Sąa Okręgowy uznał, iż 
arch. T, Zaremba jako urzędnik Za- 
rządu Miejskiego w Zamościu nie 
dopełnił ciążącego na nim obowiązku 
' nadzoru jakcści materiałów użytych 
do budowy, skutkiem czego użyte zo- 


ABC — NOWINY CODZIENNE 
Niesłychany skandał w Zamościu 


Jawna kradzież grosza publicznego 


=-~- į zumełna bezczynność wiedz 


Str 5 


| Ę Ostateczny termin 
Składam a egzeminóW rzemieślniczych 


w drodze u gowej 

|= : 
i! by rzemieślnicze vgłosiły obwitsz |miny te będzie „.ożn. Skłądać pod 
iczenie w sprawie ostatecznego termi- | warunkiem zgłoszenia podań najdalej 
nu skiadania egzaminów  czeladni- |w terminie do dnia 30 czerwcą rb. Po 
czych przecz rzemieśiników, którzy odj tym termine podania o dopuszczenie 
Tes byli naukę u osób nie posiacających | do egzaminów ulgowych w ogóle nie 
ces$ śstórych skazanych zostało j + w = |do eFz AO k 
Gd ork t podkreślić w związ. | mymagalnych ustawowo kwalifikacyj | będą rozpatrywane. 

Aai A i ldo kształcenia terminatorów. Egza- 


ku z opisaną sprawą trzeba, iż żyd | 
Kiwa Herc otrzymał przedwcześnie | Biia WIFI TU E 0 zreow ORDRE ANA E OBEP SREA! 


pokrycie na budowę szkoly w sumie ; - 
Apel do rodziców i opiekunów 


31.000 zł. i e | 
Dlaczego wiadze administracyjne 1) 
dliwrch promieni ultrafioletowych, w 
które obfituje ostre wiosenne sioñ- 


sądowe nie wejżą w takie- wlaśnie 2 . Wika Ż 

sprawy, czemu tego rodzaju afery Rok szkolny się keńczy, młodzież 
ce. Należy pamiętać, że dołegiiwo- 
ści oczu wpływają destrukcyjnie na 


dzieją sie najzupełniej jawnie i bez- | jest przemęczona i goni resztkami sił 
karnie? Opinia domaga się szybkiej psychicznych i fizycznych. Tymcza- 
likwiaacji żydowskich kombinaterów |scm obawa przed ostateczną oceną 
oraz z ich ustosunkowznymi protek-' zmusza do nadmiernego wysiłku ślę- cały system nerwowy wyczerpanego 
torami. |czenia nad książkami. W takim ekre- dziecka. 
Zaopatrzcia wiec niezwłocznie Wa- 
sze dzieci w jedynie skuteczne oku- 
lary ochronne Anti-Halio, naukowo 


Teraz gdy sąd stwierdził niezbicie | sie wyjątkowa abałość o należyte od- | 
że nadużycia bsły, winni ich popeł- żywianie i przestrzegania higieny 
nienia i winni ich ukrywania muszą liest bezwzględnie konieczna. fr 

być pociągzięci do odpowiedzialności. | Szczególną uwagę należy zwrócić | opracowane przez Instytut FILTO- 
Tego domagamy się w imię zdrowia na ochronę przemęczonego zwroku, | REX’de Paris, Oddział w Warszawie, 
moralnego naszego społeczeństwa. ; któremu może grozić ruina od szko- | Krecytowa A 


|jazdów. zaaresztowanie ksiąg Zair. 


Miejskiego i elektrowni oraz złożenie | 


Kronika prowincjonalna 


-i 


wie powiatu horochowskiego grób 
Tekii Misieiewicz i dopuścii się pro- 
fanacji zwłok przez rozcięcie brzucha. 
OBŁAWA W DUBNIE I OKOLICY 

(1) W związku z ucieczką l4-tu nie- 
bezpiecznych więżniów z dubieńskie- 


ich u sędziego śledczego „szereg pro” | 
ry nie umiejąc Comente pływać 
4 brał się do kapieli i utonął. 
ZMARŁ INż. MICHAŁ LESKOW | 19,099 zł. NĄ DOW m BR 
Zmarł tu bawiący w odwiedzinach | W związku 2 trzyaniowym poby- 
ju swej rodziny inż. Michał Laskow, tem w Radomsku p. kuratora Okręgu 
| znany projektodawca kanału biało- | Szkojnepo Warszawskiego, p. Am- 


PIŹSK 


stan „wybudowanej szkoły” i ma- stało drzewo wadliwe i chore. Wina 
mienny proces, który miał miejsce w | arch. Zaremby z powodu użycia ta- 
kwietniu b. r. | kiego drzewa jest oczywista. . 
Wspomniana rozprawa toczyła się| W calszym ciągu sąd stwierdził, | 
przeciwko p. Józefowi Koitunowi o- |iż wniosek biegłego arch. Paprockle- | 
skarżonemu o zarzucenie architekto- | go jest błędny. Taksamo błędny i 
w! m. Zamościa Tadeuszowi Zarem- | wprost śmieszny jest wniosek komi- 
bie, iż jako kierownik budowy szko- |sii kolaudacyjnej, która mimo stwier- | 
ły powszechnej użył do jej budowy |dzenia jawnych wad w materiale drze | miast do szkoty wybrał się wraz z 


I morskiego. Zmarly ostatnio zamiesz- 
| kiwal w Rumunii. 


OSTRÓW 
WYPADEK NA JEZIORZE 
(c) Groszek lat 17, uczeń Państw. 


sób miasto na etraty i powinien za ba wywiązał się należycie ze swoich | Ostrowcem, dla przejażdżki na kaja- 
te siedzieć w więzieniu. jobowiązków i wyrazić mu za to po- ku żaglowym po tamtejszym jezio- 

Sąd Okręgowy w Zamoścu w Wydz. | dziekowanie. | rze. 
Odwotawczym Karnym  uniewiunii, Dzięki czylm staraniom ukrywano | W pewnej chwlii, na środku jeziora 
p. J. Kołtuna ujawniając jsdnocześ- | uparcie dziejace się nadużycia Żyda | kajak wywrócit się i nieszczęśliwy 
nie w motywach oszukańczą działal- | Herca i spółki? O czyje interesy za- | chłopiec mimo iż umiał pływać uto- 
ność żyda Herca i jego wspóiników. zębiała ta afera? Dlaczego sędzia | nąt. 

Pierwsze ogiędziny szkoły w 1985 ślećczy umorzył dochodzenie przeciw | Zwłok mimo energicznych poszuki- 
r. przez ZPU p wp caly kami. ko e Wazowskiemu i arch. | wań dotychczas nie odnaleziono. 
gje, w gkłaa której wchodził -bur- | Zarembie, opierając się na  wmio- 
mistrz Wazowski i... arch. Zaremba, | skach biediago p, ABE x w sprzeczno | RABOMSRO 

15-LETNI CHŁOPIEC OFIARĄ 
RĄPIELI 


stwierdziły, iż kora z niektórych | ści ze sporządzoną przez tegoż bieg- 
oflisów wbrew ‘zmowie nie została ' łego eksnertyzą? 

zdjęta, część bali wykazuje popęka- | Dziwne naprawdę rzeczy dzieja się 
nie į czamie sęki, deski użyte na po- |w Zarządzie Miejskim m. Zamośceią. 
wate j krycie dachu posiadają duży | Pomijając już szereg znanych spraw, 
procent zesinienia i część z nich | jak pobieranie przez urzędników nad- 
zmurszaja. | miernych zaliczek i diet, kosztów roz 


(© We %ai Miehałów, powiatu Ta- 
domszezańskiego, wydarzył sie tra- 
giczny wypadek zatonięcia 15-letnie- 
go chiopca, Bron sławą Turka, któ- 


2 trupy w cegelni „Wawrzyn 


Tragiczny final libacji 
Gsszodarz | muzyk za5ici 


W cegielni „Wawrzyn”, pod Radzy: libacji również brał udział muzykant Około godz. 3-ej wychodzili ostatni 
| minem, Józef Bacs urządził w miesz- wiejski Czesław Majewski, który przy goście. Za edchedzęcymi wyszedł Ma 


Gimnazjum Męskiego w Ostrowie za- | 


drzewa chorego, narażając w ten spo | wnym, potrafiła orzec iż arch. Zarem | kolegą w ub. sobotę do Trzcielin pod 


broziewicza, dowiadujemy się, iż po- 
wiat radomszczański uzyskał na bu- 
dowę nowych szkół subsydia w kwo- 
cie 19.000 złotych. 
CENA CEGŁY DLA RADOMSKA 
W woj. dzienniku ukazało się za- 
rządzenie wojewody łódzkiego w spra 
wie ustalenia maksymalnych cen ce- 
gły na terenie województwa łóćzkie- 
igo. Dla Radomska i powiatu ustalo- 
ne zostały następujące ceny: za 1000 
cegły loco cegielnia 36 zł, oraz za 
1000 cegły loco plac budowlany 89 zł. 


TORUŃ : 
PQLACY Z ZAGRANICY 

W TORUNIU 

W Toryniu bawiła w dniu wezo- 
rajszym wycieczka stypendystów 
światowego Związku Polaków z za- 
| granicy. Uczestnicy wycieczki po 
| zwiedzeniu zabytków miasta podej- 
mowani byli przez prezesa Światowe- 
go Związku Polaków z zagranicy wo 
|jewodę pomorskiego Wł. Raczkiewi- 
CZ% 


WILNO 


NOWY MOST NĄ WACE 
W dn. 6 bm. odbyło się uroczyste 
poświęcenie otwarcia nowowybudowa 
rego mostu na rzece Wace ną drodze 
między Litwinowem a Waką. Most 
ten został wybudowany na miejsce 


zniesionego podczas tegorocznych 
roztopów wiosennych. "' 7 
Nowowybudowany most Gługości 


50 m. został calkowicie wykonany 
i przez saperów wileńskich w ciągu 20 
dmi. Budulec w stanie nieobrobionym 
dostarczył samorząd wileńsko . tro- 


|kaniu na terenie cegielni libację. W grywał rozochoconym. | 


I 


erwilnym. 


jewski i Baca, usiłując zatrzymać Ma ckiego powiatu. 
rię Makównę, kióra byłą w towarzy», WOLTŃ - 

stwie Wiadysława Desperata. Głośno ; » > ! 
rozmawiających począł uspakajać dę- NADUZYCIA W SZKOLE l 
zerca Solarski, nakazując opuścić te-i (D Z polecenią władz sądowyci w 
ren cegielni Desperatowi i Makównie, Ńowiu został aresztowany i osadzony 
Interwencja dozorcy nie podobała gię W więzieniu Śledczym sekretarz gim- 
ego w hkowiu 3T- 


umochody, powozy, bryczki robi 
tanio, terminowo Fijałkowski-Ko- 


ROZNE 


PFR o" 
A. WYTWÓRNIA BIELIZNY | 
5. OLSZEWSKI temam 


oszykowa 48, 
poleca bieliznę: damską, męską, 
dziecinną, pościelową, piżamy, bu- 
stonosze i pasy brzuszne. Firma ist- 
nieje od 19132 r. 19 proc. rabatu dia 
okaziciela nn. ogloszema sprzedał 


detaliczna 1 hurtowa. 


$ 


ko. Wyjeżdża robić kosztorysy. 
elektryczne, 


WENTYLATORY tri fazowe, Ge 


| wriośm głowe na stata pracę dla tab- 


yi cukierni, kin, sa! publizznych i td. 
i Wytwórnia S. Nasłoński. Złota 56a. 


| tel. 6.99-50. 
e o 
starcza na prowincję każdą ..--Ć t korzystna oka- 


D kawy, herbaty, kakao, gataniu | WYPRZEDAŻ żja taniego nahy- 


różne. Mieszanki kawy ns <rarnę — cia obrazów, współczesnych malarzy 

białą. „Kawą — Afryka” Antoni Za- p, Ceny mehywale niskie — od 

darnowski, Warszawa, Zielna 4, tel. złotych. Na miejscu ramy i artysty- 

6-58-53. Ceny konkurencyjne. (czna oprawa obrazów. Zygmunt En- 
ule — kołnierzyki -= krawa-, 


glert, Świętokrzyska 36. 
z 
KOS ty — plaszcze — pyjamy— | pocztowe do zbiorów, 


Sziaiioki -— trykotarze — bieliznę pë- | ZNACZKI wielki wybór. Kupuje 
ścielową — po ceqach lig „sA sprzedaje — zamienie najstarsza 
ec wytwórn:a — magazyn tozeta! firmą (ilatelistyczna. Zygmunt Englert 
arkiewicza — Złota 45 | S-to Krzyska 36, 


wojskowy 1 cywilny MEBLE 
KRAWIEC 557 a A 


b. pracownik firm 
Ę | 


Pawlik I S-ka“ | „Krawczęk* wy- 
statnich fasonów, | A.A.) UKAZJ A—MEBLI 


onywa zamówienia | Wz. 0 

eny konkuten-| a - a 
eyjne. Szymański Tadeurz ul ŻÓrz-| Firma chrzeżciańiska eb CIEZKOW- 
wia 23 m. 12 (półsuteryna). | SKT" Piac Trzech Krzyży 22 —- No- 
Tr O 


mamrn wy wiat 24%. — Pierwsze źródja! 
KAPELUSZE "5" odświeża, |» Wiasna wytwórnia! — Pokoje 
) pierze, nicuje I fa- komplety ed 600 do 1500 a. Gabinety 

žonuje nowootwerzóna pracownia A.| — Śtołówę — Sypiainie — Kluby — 
JANECKI, Złota 8 przy Marszałków: | Pokoje — eniwersalne — kombino- 


skiej (front sklep;. Modnie, pne wane. = Pojedyncze sztuki — Dæ 
| 


tanjo i punktualnie. rodne rozpłatv. — Bezpłatne poracy 
racownia ublorów męskich bracia Pe Trzech Krzyży 12 


— Projekty „Wnętrz”. Nowy Świat 39. 


Giowanoli. Złota 4. Tel. 5.09-93.,” à 
Przyjmuje wszelkie zamówiena. Pier! MIE 1E — Sypialnie = szą 
wszorzędny krój. Punktualne wykon- BLE — Gabinety — y= 


czenie Okazicelowi niniejszego ogło- szafy — Stały — Tapczany — Fote 

szenia [ð proc rzhatu. [le — Sztuki pojedyńcze — Przyjmy- 
jje zamówienia meblowe I tapicerskie. 

RADIOSŁ U CHACZ JAJ Niewiadomski — ul. Elektoralna 
(6 m. 8. 

Detektor dający silny odbior na gło- "" 

nik, bez użycia prądu akumulatora i) ; OKa- 

baterii, Komplet z glośnkiem bez an- iM E3LE o LETA ISK zyj- 

teny zł. 45. — Życzącym schemat bu-ļzie nochodzące z zamiany. Stołowy 

dowy z opisem 1.25 (prze. poczt.), pokój od zł. 109., klubowy garni- 

demonstruje w godz. 18 — 20. Zakład | tur od zł. 156.—-, kredensy OG 45., 


Radiotechniczne „DEZET”  Nowy|szaly cd 50—-., tapczany Od 25—, 
Świat 21 m. 27 tel. 3.17/-74. łóżną Od 26--.. stoły rozsuwane od 
zł. 20.. KTzESIa Gd 5. Z dosiawą na 

owery „Ormonde. Ramy, części. |miejsce, Stanistny Radelick,  Ksszy 


-{ kowa 65, tel. F09 - 25. Nowe piękni 
fasony, Nowy Świat 30 róg Pierac» 


kiego 


Rad'oodsiorw:ki: .„iciefunken” „E 
cho”. Dovsdne warunki. Skład fa- 
tryezny, Lipiński, jasna 5. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


i nowoczes- 
ne z włas= 


"MEBLE STYLOWE 


| podwórzu). Starszę fasony pojedyń- 
| czo į w kompieta:h wyprzedaje xa 
| - bezcen 

e a w ÓÓŃ 


I APLZANY higieniczne tapicer- 

U skie nowoczesne, $o 
tele klubowe wyrób własny poleca 
H. Bielawski, Zielna 17, front. 


|MATERIAŁY BUDOWLANE 
BETOROWNIA „GOŁKÓW 


Warszawa. Solec 28, tel B8974 
Płyty. Krawężniki, Kręgi. Rury. Siu- 
py. Tralki, Wazony. Kuie. Miski-Ko 
rytka ściekowe. Cegła. Pustaki. O- 
grodzenia betonowe pałne, ażurowe 
Tarasy. Osadniki. Baseny i t p. 


NAUKA I WYCHOWANIE 

| Ein o OE S caów i 
miucdeluwańnia, uzycia PZU 

KRUJu tzają EiuówE Kurs 

|17sny Pieška, Nowogrodzka 26, sto 

sując dia Uzytelniczek ABC sparja 

|ne wg Zapisy dassie, i 


POSADY ZANFIAROWANE 
AJOS GE TĄ SZYTA 


| gak otrzymac pracę! wrocic się Ua 
je Administzcji „ABC Warszawa. 
AL jerczolmakię ja. Ogłoszenia | * 
poszukiwaniu $ zacharowąńniu pracy 
zamieszczamy z usiępstwemm 53 proc. 

W wypadkach uzstadziozych , Bez- 
| platnic. 


potrzebna buchalterka bilansistka pod 
Warszawę. Qierty pod „B0 miest- 
kanie”. AL Jerozolimskie 32, pokój 1 


ARTYKUŁY SPORTOWE 
TCA ORAZ BORKA 
RAKIET! tenisowe sprzęty, ubi 


ry do wszystkich spo 
tów, parasole i meble ogrodowu 
Stefan Stefanowski Jasna 12 naprze- 
ciw Filharmonii. 


| Sak aka, a 
RAKIETY „57 harcerskie" nan 


tv. płaszczę, wiatrówki inpregnowddć 

„poieca Sport j Gimnastyka, Hoża 29 
| (róg Maiszaikowskiej), Wyrda włae 
rśny. 


,Bacowi i Majewskieniu, którzy poczę- 
(li grozić Solarskiemu. Dozorca do: 
był rewolweru i wystrzelił na po- 


walczyk, Leszno 64, tel. 11-32-27. Za- | nej pracowni poleca Wł. Kucicki — strach, Wówczas Solarski i Majewski Hilgiera Ludwika 
mienia stare na nowe. Lakieruje du- | Marszałkowska 140; tel. 5-04-63 - (w, usiłowali wyrwać mu rewolwer. 


w 
czasie szamotania padły strzały. 

Desperat i Makówna Zaróz po 
| pierwezym strzale szybko oddalili sic 
,Zaalarmowani strzałami mieszkańcy 
'wylegli z mieszkań | znaleźli leżących 
na ziemi .Baca z raną postrzałową 
tyła głowy, Majewskiego z przestrze- 
lonn kiatką piersiowv 4. 

W czagie udzielania pomocy Baca 
zmarł. Ciężko rannego Majewskiegu 
przywieziono do Stp. Przem. Pań- 
,Skiego, gdzie w poczekalni życie za. 
| kończył. 
|, Aresztowany zosiał dozorca, Wła- 
! dyslaw Solarski pod zarzutem zabój- 
jStwa. Solarski twierdzi, żę w Czasie 
jSzamotania nie strzeiał, Przeprowa- 
| dzona ekspertyza rusznikarska nie- 
i watpliwie ustali, czy kule, które śmier 
į telnie zraniły Baca i Majewskiego. po- 
chodziły z rewolweru SŚolarskiego. 


RANY 


I P ierwszorzędoej 


jakości KALKI, 
TAŚKY, ATRA- 
MERTY, TUSZE, 

KLEJE 


— yaleca 
FABRYKA Spółka 


taemaa „SŁOŃCE” Sr 


KARSZAWA, u! LUDNA 6-8. tel. 3-83,5Ë 
abac WBZQAOZIS 


ŁODC 


~e 


(, Nowy Zarząd 
Cechu Krewców 
Chrześcijan 


Walne Wybercze Zebranie Człon- 
„ów Cechu Krawców Chrześcijan do- 
konalo wyboru nowego Zarządu 
chy w skłaazie następującym: Star- 
szy Cechu: Antoni Lacki, Podstar- 
szy: Ludomir Czapiński, Członkowie 
'arządu: Wojciech Bartołd, rami- 
taw Bańkowski, Jan Kelner, Lu- 
iwik Olszewski, Wincenty Kondarka, 
Jozef Skwara. 


- REEEREET | TREJPRCECYKY OGAR STF. 


W KALISZU 


PISKNRMETUWAE s CU 
u p. Durczyńskiego 
nl. Fiłsudskiego 17. 


EJ Rz: 


MUZA 


; nezjum pańsiwów 
letni Zabicki Jan. 
'wej szkoly 


Dyrektora mitjsco- 
handlowej, 35-letniego 
pozostawiono na 
wolności pod dozorem policji. Oskar- 
żeni zostali za przywinSzczenie i na- 
dużycia ną poważne sumy, które reż: 
jtrwoniono ną grę w karty. 
PROFANACJA ZWŁOK 


W nocy na 29 maja nieznany spraw 
ca rozkopał na cmentarzu w Chłapo- 


: 
a 
à 


go więzienia, wladze bezpieczeństwa 
dokonaiy obławy w poszukiwaniu 
zbiegów - kryminalistów. Dokonano 
lotnej kentroii hoteli, zajazdów, do- 
mów noclegowych. parków „placów i 
cmentarzy na terenie Dubna i okolic, 
EGZAMINY W SZKOLE 
MUZYCZNEJ 

q} W szkole muzycznej * im. Fr. 
Chopina w Łucku w dniach 7, 8 i 9 
czerwca 'odbęds się egzaminy dla 
uczniów. 

SPŁONĄŁ CHLEW 

(D We wsi Leśniówce gm. Manie- 
wicze spalił się chlew, w którym znaj 
dowało się 12 sztuk bydła. Wartość 
strat obliczono na 19.000 zł. Przyczy- 
ny pożaru nie ustalono, 

PROCES 42 KOMUNISTÓW | 

(D W Dubnie rozpoczął sie wielki 
proces komunistyczny przeciwko 42 
mieszkańcom gminy Kniahlnińskiej i 
Boremelskiej, oskarżonych o dzialal- 
ność wywrotową ji komunistyczną. 
Oskarżeni po wsiach organizowali ja- 
czejki komunistyczne. 


A. 
MŁODZIEŻY KATOLICKIEJ 
(1) Katolickie Stowarzyszenie Mio- 
dzieży oraz Zw. młodzieży wiejskiej 
w Dubnie zorganizowały wielki do- 
roczny zjazd. młodzieży. Katolickie 
Stow, Młodzieży poświęciio w ko- 
ściele parafialnym swoj sztandar, po 
czym nastąpiło © wbicie *- pamiątko= ' 
wych gwożdzi da drzewka. 
WYKOK 
W SPRAWIE RACHMISTRZA 
Były rachmistrz kasy pożyczkowa- 
oszczędnościowej w [esłuhowie. Jar- 
małuk skazany na dwa lata więzienia 
za sprzeniewierzenie sum kasy gmin- 
nej, sięgające 2000 zł. Na tej samej 
sesji skszany został egzekutor tej 
gminy, Rutkowski, na półtora roku 
więzienia, zaś Wiatr Stanisław na z i 
pół roku więzienia za oszczerstwo, 
jakiego ci dwaj oSiatni dopuścih się 
w stosunku do miejscowego wójta, 
pemawiając go o nadużycia. 
ZWŁOKI W ŁESIĘ 
W” lesie majatku Rokitno pow, Sar- 
neńskiego znaleziono zwłoki Łobacza 
Emiliana, lat 44, pay którym znale- 
zieno leżącą obok siekierę. Jak stwier 
dzone siekiera należaja do właściciela 
Łobacza. Wszczęto dochodzenie Ce- 
lem wykrycia zabójcy. 


Kronika poznańska 


ODDZIAŁ „ABE 


TEATRY 
TEATR POLSKI: „Z miłości nie» 
dostatecznie*, 
ADRIA: „Witamy Poznat“ 


| NA 


APOLLO: „Taiemnice panny 
Brinx“ 
CORSO: „Fat j Paischon Jako 


(azzbandziści”, 
GLORIA: „Adieu“ 
GWIAZDA: „Czarne Róże" 
METROPOLIS: 
Zwójnieki”, , 
OsSWIATOWE T. C. L: „Wojna w 
Lrólestwie wejea". 
RENAISSANCE: „Zoósty skarb“ 
SŁOŃCE: „Krójowa dżungłi”. 
ZPINKS: „żone, czy sekretarka" 
SWIT: „Śmierć czyha w dżungli” 
TĘCZA - Łazarz. „Tajna brigada”, 
TĘCZA - Wiida: „Panienka z Po- 
ste Restante“, 
WILSONA: „froktór N“ > 
o DAR ŚW. GRZEGORZA 
PES . DEMBIA SRIEMU 
Rs. Kard. Premas Hlond wręczył 
prof. dr. B- Dembińskiemy prof, hon 
U. P. wysokię odznaczenie papieskie 
—order św. Grzegorza. 
'  ZMIAŻDŻONA STOPA 


Na ċworcu kolejowym uległ zmiaż- 
dżeniu stopy lewej mogi niej. Kazi- 
mierz Kaczmarek (W. Król. Jadwigi 
|52). Rannegò przewieziono do szpi- 
tala Przemienienia Pańskiego. 

NAGŁA ŚMIERĆ 

Z niewiadomych przyczyn zmarła 
nagle B2-.letnia Maria Brąhska (Grot 
gara 8). Pomoc ltkurza była nieste- 
ty spóźnicna. 

SZAJKA WLAMYWACZY 
ZLIKWIDOWANA 
Znani włamywacze Ignacy Piasec- 


| 
| 


| 


„Janosik Hetmañ | 
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ki (Św. Wojciecha 22/24) i Witold 
Schultz (Szewska 11) podrobili kiu- 
cze do zamków hurtowni Zakładów 
Żyrardowskich (St. Rynek 51), skee 
kradli systematycznie płótno, nara- 
żająć firmę na blisko 5 tys. zł. strat. 
iPo ujawnieniu kradzieży i przytrzy- 
marniu wiamywaczy, okazało się, że 
złodzieje przechowywali skradzione 
płótno u fryzjera Zygmunta Wie- 
czorkiewicza (Środka 4a), a następ- 
nie tprzedawali je paserowi Zenono- 
wi Bayerowi z Murowanej Gośliny, 
i który odsprzędawał płótno paserom 
Marii Wieczorkiewicz, Helenie Ma- 
ciejewicz i W, Rakoczy z Murowanej 
Gošliny. Całą szajkz osadzono w wię- 
zieniu. 
STRAJK OKUPACYJNY 
W CEGIELNI 

W Parowej Cegielni p. Turskiego z 
Poznania wybuchł strajk okupacyjny 
na tle zarobkowym. Periraktacje r 
włascicielem miedały żadnepo rezul- 
tatu a robotnicy zagrozili w raza 
nieuwzględnienia ich żądań rozpoczę- 
ciem głodówki. 
. SAMOCHOD ZABIŁ DZIECKO 
: Na Górnej Wildzie w pobliżu domu 
16, samochód osobowy, prowadzony 
przez odbywającego ćwiczenia pod- 
chorążego rezerwy, najechał w nie. 
wyjaśnionych jeszcze okolicznościach 
na 6-letniego synka pracownika kole- 
jowego Janusza Orlewicza, mieszkają 
cego przy ul, Szwajcarskiej 10. Chło 
piec odniósł bardzo ciężkie obraże- 
nia. W stanie groźnym odstawiono go 
do szpiraia miejskiego. Mimo natych- 
jmiastowej opieki lekarsziej Orlewiez 
Izmazł w kilka godzin po wypadku. 
iPolicja i żandarmeriz wojskowa pro” 
wadzą dochodzenia, celem ustalenia 
przyczyny wypadku. 


Tajna ke 


BERLIN, 6.6. „Voelkischer Be- 
obachter' w korespondencji wła- 
snej z Rotterdamu donosi o taj- 
nej kcnferencji Kominternu, któ- 
ra odbyć się miała w Amsterda- 
mie pod hasłem wzmożenia pod- 
ziemnych prac konspiracyjnych. 

Konferencja ta' odbyła się w 
dniach 16, 17 i 18 maja I zgroma- 
dziła około 50 działaczy komuni- 
stycznych. Uchwały konferencji 
przesłane być miały kurierem do 
Moskwy, celem uzyskania aproba- 
ty Stalina. Myślą przewodnią 
"uchwał jest wzmożenie działalno- 
ści wywrotowej we Francji. 


jnferencja Kominternu 


odbyła się w Amsterdamie 
Wzmożona ofensywa komuny we Francji 


Po zakończeniu konferencji 
część delegatów udać się miała 
do Barcelony, celem przygotowa 
nia tam dalszej konferencji, któ- 
ra ma się rozpocząć 10 czerwca. 
Zadaniem tej konferencji będzie 
rozważenie zagadnienia akcji po- 
mocy dla czerwonej Hiszpanii. 


W związku x konferencją w 
Amsterdamie  „Voslkischer Be- 
obachter" zwraca uwagę na od- 
bytą niedawno konferencję Ko- 
minternu w Breda w Holandiij 
oraz na organizowanie  jaczejek 
komunistycznych we wszystkich 


Dalsze aresztowania 
działaczy lewicowych w. Wilnie 


WILNO, 6. 6. Władze prokura- przez sąd, oraz studenta Włady- 


torskie arteztowały wczoraj 1 osa- 
dziły w więzieniu na Łnkiszkach 
oprócz młodego publicysty i dzia- 
łacza lewicowego, Henryka Dem- 
bińskiego i poety awangardy wi- 
leńskiej, Jerzego Putramenta, rów 
nież Stefana  Jędrychowskiego, 
głównego oskarżonego w niedaw- 
nym procesie wileńskiej lewi- 
cy akademickiej i uniewinnionego 


sława Berysowicza. 

Aresztowanie nastąpiło na sku- 
tek wykrycia tak w Wilnie, jak i 
w innych miastach dokumentów, 
które mają zdaniem władz śled- 
czych stwierdzić działalność ko- 
munistyczną oskarżonych. 

W dniu dzisiejszym Jerzego 
Putramenta i Władysława Bory- 
sowicza po przesłuchaniu zwol- 
niono. = 


.m 


Auten?mia Rusi Padkarpack ej 
Szerokie kompetencje gubernatora 


PRAGA, 6. 6, Rada ministrów | zgłaszać wnioski i opinie w spra-| 


uchwaliła projekt ustawy o reali-| wach językowych. Zastępcą guber 
zacji pierwszego etapu autonomii | natora będzie wiceprez. urzędu 


Rusi Podkarpackiej. Mianowicie o| krajowego, 


którego stanowisko 


, aprawnieniach gubernatora Rusi. | odpowiada prezydentom krajowym 


Według projektu 
mianuje "prezydent republiki, 
przed którym też gubernator jest 
odpowiedzialny, Będzie on rów- 
nież odpowiedzialny przed karpa- 
toruskim sejmem krajowym, z 
chwilą powołania tego sejmu. 
Rząd może wzywać gubernatora 


gubernatora innych części państwa. 


Król rumuński 


zzmlieszka w Łazienkach 
BUKARESZT, 6. 6. Pisma ru- 


na posiedzenia rady ministrów; muńskie donoszą, iż podczas wizy 


przy omawianiu spraw, 


ruskiego urzędu krajowego guber- 
nałor mianować będzie burmi- 
strzów Użhorodu | Mukaczewa, 
aprobować podręczniki 


szkolne, | 


dotyczą- | ty.króla Karola II w Warszawie, 


cych Rusi. Na wniosek karpato- | 


która nastąpi w ostatnich dniach 
czerwca, król zamieszkać ma w 
pałacu łazienkowskim. Pisma po- 
dają, iż na cześć króla odbędzie 
się w Warszawie wielka rewia 


wydawane w języku ruskim oraz wojskowa. 


Strajk policjantów 


którzy nie chcieli być listonoszemi 


PARYŻ, 6. 6. W miasteczku La- 
val, położonym w pobliżu Rennes, 
wybuchł oryginalny strajk, mia- 
nowicie strajk policjantów w sto- 
sunku do władz miejskich, które 
używały ich do roznoszenia wszy- 
stkich pism, wysyłanych przez ma 
gistrat. p 


Policjanci, którzy zażądali od 


magistratu wynagrodzenia za tę 
dodatkową służbę, oświadczyli w 
sobotę, że w dalszym ciągu pozo- 
stają do dyspozycji komisarzy po-. 
licji, sądów i prefektury, odma- 
wiają jednakże pełnienia jakich- 
kolwiek czynności na rzecz mia- 
sta, do których formalnie nie są 
zobowiązani. 


OSTATNIE WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Warszawa bl e Poznań w lekkoatletyce 


Rozegrany w sobotę i niedzelę mię- 
„dzymiastowy lekkoatletyczny mecz 
Warszawa — Poznań zakończył się 
5%: ęstwem Warszawy w stosunku 


Bieg 400 m. — 1) Biniakowski (P) 
50,9 sek. 

Bieg 1500 m. — 1) Duplicki (W) 
4:11,2. 

Sztafeta 4x100 m. — 1) Warszawa 


Po 4.letniej walce nagroda wędro-| W Czase 44,5. 


wna „Wieezoru Warszawskieg” prze- 
szła w posiadanie Warszawy, która 
w smie uzyskała w cągu tych walk 
317 pkt., a Poznań 300. 

Wyniki w poszczególnych konku- 
rencjach są następujące: 

400 m przez płotki — 1) Maszewski 
(W) 58 sek. 

Tyczka — 1 Draga (P) 3,50 m. 

Bieg 100 m. — 1) Popek (P) 10,8 
sek. 

Kufa — 1) Gierutto (W) 14,98. 


| 


Skok wzwyż — 1) Hofman (P) 
1,83 m. 

Sztafeta olimpijska 

110 m. płotki — 
16,6_sek. 

Dysk — 1) iGerutto (W) 45,18 m. 

800 m. — 1) Maszewski (W) 2,01. 


1) Warszawa. 
1) Pajsker (W) 


Skok w dal — 1) Hofman (P) 
| 634 m. 
200 m. — 1) Biniakowski (P) 


23,4 sek. 
Oszczep — 1) Turczyk (P) 62,02. 
5.000 m. 1) Duplicki (WY 15,49,2. 


ABC - KOWINY CODZIENNE — Str. 6 
estinskij aresztowany | 


W Sowietach codziennie zmiany 
na naczelnych stanowiskach państwowych 


Kr 


dziedzinach życia we Francji, w PARYŻ, 6. 6. Fiavas donosi z 
następstwie 


akcja strajkowa, 


Obiad 


y jarskie 


Nawet wbrew parlamentowi 


czego wzmogła się| Moskwy, iż krążą tam pogłoski ol 
aresztowaniu zastępcy komisarza | dawna był zastępcą komisarza 


sprawiedliwości Krestińskiego, 
który — jak wiadomo — do nie- 


MLECZARNIA GR ga RGA gO marron ga 
Szpitaina 1 uż ped nowym zarządem wszystk dA s mody 
| ai "RE 


rządzić będzie we Franci front ludowy 


Semsacvjne wynurzenia 


specjalna pogodzi i nie pozwoli na to. 

Era czystej polityki przeminę- 
ła. Obecnie rządy muszą być 
sprawowane pod odpowiedzialno- 
ścią nie tylko wobec grup parla- 
mentarnych, ale całego kraju. W 
ramach legalności demokratycz- 
nej generałna konferencja pracy 
ma prawo wykonywać wiadzę w 
imieniu . większości obywateli, 


W dniu dzisiejszym 
uwagę kół politycznych zwróciły | 
dwa przemówienia: ministra 
spraw wojskowych Daladier, wy-, 
głoszone w Bt. Gaudent na ban- 
kiecie partii radykalnej, i prze- 
mówienie sekretarza generalnej 
konferencji pracy Jouhaux ` na 
manifestacji politycznej, zorga- 
nizowanej przez komitet depar- 
tamentu frontu ludowego w Cler- którą reprezentuje. 
mont Ferrand. ~ Ma ona do tego prawo, lecz nie 

Przemówienie Jouhaux miało chce tego uczynić, aby nie pod- 


nie się przyczyną ostrej polemi- | galnego. 
ki w łonie frontu ludowego. Mia- | stać na straży poszanowania re- 


nowicie mówca oświadczył, że | form społecznych, dokonanych 
gdyby wydarzenta na terenie par- dotychczas w interesie warstw 
lamentu doprowadziły do Stale kolegi czych, 


nią obecnego rządu, to generalna | Mówiąc o pauzie polityczno- 
konferencja pracy z tym się nie społecznej, Jouhaux podkreślił z 


$ 
j 


Potężne pancerniki patrolują wybrzeża Hiszpanii, gotowe każdej | 
chwili do akcji 


Propagandowy lot akademików |. 
w krajach bałkańskich 


BIAŁOGRÓD, 6.6. Dziś o godz. | 80 z prezesem Sondermajerent 
10 rano przybyła do Białogrodu na ` czele, akademicki aeroklub, 
polska ekipa lotnicza, odbywają- organizacje młodzieży, liga 
ca propagandowy lot po krajach polsko - jugosłowiańska, harce- 
bałkańskich. rze, oraz reprezentant rektora 

uniwersytetu białogrodzkiego. Po; 


Wszystkie maszyny w liczbie; odegrania hymnu polskiego pa- | 


6 i szybowiec przybyły w zupeł- nie obdarzyły przybyłych studen- 
nym „porządku. Lotnicy w dobrej tów polskich kwiatami. Młodzież 
formie. szybko nawiązała wzajemny kon- 
Jugosłowiański akademicki ae- | takt. 

roklub. który podejmował gości,| Po południu ekipa polska udała | 
przygotował bardzo serdeczne się do Nowego Sadu, gdzie wzię- 
przyjęcie na lotnisku białorodz- ła udział w meetingu lotniczym 
kim. W powitaniu wzięli udział iamtejszego aeroklubu. Szczegól- 
poseł R. P. Roman Dębicki w oto | nym uznaniem cieszyły się akro- 
czeniu członków poselstwa, re- | bacje, wykonane na ' szybowcu 
prezentant min. wojny gen. typu „Sokół Bis“. Wieczorem lot- 
Krstic, zastępca dowódcy lotnic- nicy powrócili do  Białogrodu. 
twa gen. Klobucar, przedstawi- Pobyt w Jugosławii jest przewi- 
ciele aeroklubu jugosłowiańskie- widziany na 4 dni. 


p. Jouhaux 


naciskiem, że pauza nie może 
stać się zaprzeczeniem  dotych- 
czasowej: działalności ustawo- 
dawczej, lecz powinna stać się o- 
kresem, który by pozwolił na 
przygotowanie nowych środków, 
umożliwiających szerszą jeszcze 
realizację zasad, przyjętych przez 
związki zawodowe. 

W . zakończeniu Jouhaux je- 
szcze raz oświadczył, że generał- 
na konfederacja pracy nie jest 


em 


spr. zagr. Litwinowa. podobn 
aresztowany został również Ster” 
szef sekcji niemieckiej w komisê" 
riacie spr. zagr. W komisariacie 
domen państwowych (sowchozóW 
nastąpiły również zmiany. USU* 
mięty został ze stanowiska zastę 
ca komisarza Ostrowski i sze 
wydziału * politycznego majątków 
państwowych Soms. Na ich miej” 
sce zostali mianowani Tiemnik ? 
Kudriawcew. 

Po aamobójstwie w:cekomieś" 
rza Gamarnika, rozeszły się p” 
głoski o aresztowaniu marszałków 
Tuchaczewskiego i Bliichera. 

„Korespondent Havasa ;zaznó” 
cza, że zmiany na naczelnych sta 
nowiskach w Związku Sowieckim 
następują obecnie codziennie. 


Konfiskata 


= pism polskich 
MORAWSKA OSTRAWA, 6. 6. 
Tygodnik polski „Głos Robotni“ 
czy i Ludowy“ wychodzący na l$ 
sku Cieszyńskim, został przez wł£ 


„rządem mas“, jest jednak wyra- | dze czeskie skonfiskowany, za ar” 
charakter polityczny, który sta- stawiać się w miejsce rządu le-;zem ich woli i żądą, aby nikt nie | tykuł w sprawie zbliżających 51 


Mimo to, zamierza ona ! próbował naruszenia jej siły. 


zapisów do szkół na Śląsku. 


11 uczennic utonęło 
podczas przejażdżki łódką 


BUKARESZT, 6. 6. Pod miej- 
scowością Plenica na jeziorze wy- 
wróciła się barka, w której 15 


dziewczynek zażywało przejażdł 
ki pod nadzorem nauczyciela. 11 
z nich utonęło, 4 uratowano. 


Za zł.2.36 pożytek i wygoda 


: pożytkiem dla każdego jest czytanie 


nych". 


Wyz?dą „jest otrzymywanie pisma do domu rano, 


ściem de pracy. 


„ABC Nowin  Codzien- 


przed wyj- 


„ABU“ zaprenumerować można w Kantorze Al. Jerozolimskie 3a 


'| osobiście, pisemnie lub telefonicznie 7-27.33 i 8-18-33. 


1 


w walkach 6 


SIMLA, 6. 6. Uzyskane wę wczo- 
rajszych rokowaniach z przedsta. 
wicielami tubylców zawieszenie 
broni wzbudziło w oficjalnych ka 
łach nadzieję, że uda się zakoń- 
czyć powstanie wyznawców faki- 
ra z [pi przeciwko brytyjskiej 
zwierzchności w krótkim czasie. 
` Z poinformowanych kół dono- 
sza, że zawieszenie broni zostanie 


zatwierdzone przez rząd indyjski, | 


Waziristan 


wają warunków, które zastrzegły 
powstańczym bandom działają- 
cym na ich terenie. 


Dowódca wojsk brytyjskich W. 
Waziristanie donosi, że zachowa- 
nie się krajowców można określić, 
jak dotąd, jako zadowalające, — 
jednakże ostateczny sąd ' można 
sobie będzie wyrobić dopiero po 
poznaniu ostatecznych zamiarów 


jeżeli szczepy Tory — Khel docho | tubylców. 


Kałasirofalna posucha 


w Afryce 


PARYŻ, 6. 6. Jak donosi prasa, 
na południu francuskiego Maro- 
ka, panuje straszliwa  posucha, 
która przyjęła katastrofalne roz- 
miary. z an 

W górach Atlasu į Sousse stra- 
cono wszelką nadzieję na choćby 
najmniejszy zbiór. Katastrofą tą 
są dotknięci mieszkańcy w liczbie 


Rozwiązanie 
-= Zarządu M ejsk ego 
w Nowo :ródku 


WILNO, 6. 6. Wojewoda nowo- 
gródzki dnia 4 bm. rozwiązał Za- 
rząd Miejski miasta Nowogródka. 


północne| © 


1 i pół miliona ludzi, Około 500 
tysięcy mieszkańców  pozbawio” 
nych jest wszelkich środków, i są 
oni narażeni na głód i pragnienie, 
jeżeli nie nastąpi natychmiastowa 
pomoc z ojczyzny. 


Źródła w oazach na pustyni 
wyschły i karawany są zmuszone 


do odwiedzania oaz położonych 
na Saharze. 
Wedle oszacowania czynników 


miarodajnych rząd francuski mu- 
si około 500..00 mieszkańców dot- 
kniętych katastrofą obszarów aż 
do czasu żniw wziąć całkowicie 
pod swoją opiekę, żywić ich i u- 
mieścić w bardziej gościnnych 
okolicach. 
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